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Jak informowaliśmy, wao 

raj pod pnewodnictwem I 
sekr. KC PZPR EDWAR­
DA GIERKA obradowało w 
Warszawie XIV plenarne 
posiedzenie Komitetu Cen­
tralnego PZPR. 
Informację o r ealizacji za­

dań społeczno-gospodarczych w 
okresie od I Krajowej KonCe­
r e ncji PZPR przedstawił czło­
n e k B :ura P olitycmego KC 
PZPR. prezes Rady Mini~trów 
Piotr .Jaroszewicz. (Tek, t prze­
mówienia podajemy na str 2). 

Dziś obraduje 
PIłJ, 

W"'()Zas! ohisiejsu~o posie­
dzenia SejnLu PRL J)odjęte 
zostają dwa ważne t ematy! 
pierwszym z nich jes t kody­
likacja prawa pracy. Projekt 
kodeksu pracy opracowany 
przez rząd przy udziale 
CRZZ został przedstawiony 
izbie w pierwszym czytaniu 
19 s tycznia br. 

DruKi temat po iedzenill 
parlamentu wiąże się z tra-
dycyjnie w połowie roku 
przypadającą oceną dzi-
łaJno ' ci rządu w roku po­
pneooim i uikielenieom mu 
absolutorium za ten okres. 

OstatnI trening naszych piłkarzy, 25 bm., przed ,.rodowym meeo:em 
Szwecją . Asystent trenera, Jacek Gmoch (z lewej) w czasie twi­

z bramkarzami: Fiscberem, Kalinowskim j Tomaszewskim. 
CAF - AP - teJ.eloto 

Przed moskiewskim szczylem 

R. Nixon 
w Brukseli zagra Kasperczak ? 

--------~~-----------

Polska - Szwecja 
74 w pierwszej półfinałowej pńIiI 

Do Brukseli przybył prezy­
dent Stanów Zjednoczonych 
Richard Nixon, by wziąć u­
dział w podpisaniu "Dekla­
rocji o stosunkoch atlontyc­
kich". Deklarocja ta - będą­
ca kompromisem między sta­
nowiskami Francji i USA 
została przygotowana przez 
ministrów spraw zagranicz­
nych 15 państw członkow­
skich paktu NATO 19 czerw­
ca w Ottawie. Z B.-uks'?li Ni­
xon udoje się do Moskwy. 

Oli, na czLerech stadionach 
RFN drugi 

X PIŁKARSKICH ~ns_ 
ŚWIATA. Do pół­

roz,rywki przystąpi 
zespołów, w tym rów­
reprezentacja POLSKI! 

erwszym pojedynko bia­
zmierzą się s zu­

chyba niezbyt 
fachowców. 
ściąsnąwszy 

klubów 
~ds!e z ))Owo­

~raja szwelluy pił­
zmontowali silną repre-

Radom 
warszawski 

.Za IcUJclmaWie lot pru«4-
być na;więksaym mi4.s-
Ki.elecczyzny. Urbaniści 

~'<e p<)włGctają, że w 1990 r~ 
". w nim będ.zie 
~) Il/S. osó!>. podc:;:a.t gdy 
/("'lc stanq się w tym cza­
I ... tnetTopoUq ćwieTćmiltono. 
p ą. Kier<>wnik Miejsloi.ej 
''l<.'Oumi Urbani.st~; mgr 
!: arch. Edward G-rajewski 

,:~'! stwie1'd.za: - Ni.e c1J,()­
I nam () rozwój mi.a$ta za 

.':!f!:Jeq c nę. Ważne jest, 
I u j ::gO miesz/wńClom żVlo 
~~. UJ nim przY;?mniej, nUe-

a.lo wy()OCln~j". 

.~ 0 (1 s.ic: w tym ki«Wlku 
;. :1 Bardzo ~Ie! O =e-
~:tcl:! dynamiczn.....g rozwo­

jJ lhdomia dowiedzą się 
~t~lnicy w lipoowylll nu­
'!-'''Z Przemian" z artyku-
j " • 

ł> pt ... R'łdom trochę w.a-r­
-'IW iU

• Lipoow .. przemia­
ju~ w tym tygodniu w 

! 

zenbcię, z którą nawet druży­
na Jobana Cruylfa - Hólandia 
nie mogła sobie ))Oradzie:, u­
zyskując w ~rupie eliminacyj­
nej wynik bezbramkowy. Li­
czymy oczywi~ie na kolejny 
sukce. naszVł·h niJltanv. Bvł_ 
DOKORCZENIE NA STR. 8 
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Radomiu 

Już sa tych.leń, ! lipc3, roz;poez.n~ się egzamLny wstępne na 
studia ddcnne we wszy tkich wyŻ zych uC'Lelniach w kraju. 
Pierwszego dnia kandydaci zdawać będą eg-zamin pisemnT 
z przedmiołu kierunkowego (w uczelniach technicznych z ma­
temałyki), drugiego -- egzamln z wybrane o jęzYka obcego. 
Aż dlo końca ezerwaa przedłużony został kre skład nia po­
dań. Decyzja ta zostala podjęła, by umożliwić prunie leole 
papIerów na lnny kierunek, lub loną uczelnię tym kandyda­
tom, którzy trafili na speejalDOśd najbardziej "oblęione". 

z 
Ido Moro 
rewizytą 

olsce 
Na zClp<'Ottenl. minis_ spr<M .... 

\lr""ian,ch STEFANA OlSZOWSKIE· 
GO pnyo.,wa dziś do Pols.ki z oficjal­
nq wiryt:q ,mnister spraw I.09rGnKJ­
n,ch Rej>UblilU Wlo~kiej - AlCO MO­
RO. Powitani. goł:.ia w WaruCNi. 
nastąpi w gocIri.-łt popołudniowych. 

Tnydniowy pobyt Aldo MOfO w Pol· 
sce będrie rewizytą : jesienią ub. roku 
p,ubywa' _ Wloszech min. Stel ... 
O lu_ski. JaIe moina pnypuunoć, 
1o;:tOWiechi ... e obecnie rozmowy obu 
ministrów __ za9fOnianych skon· 
c-..jq si" woI<ół nofwaInIeJ$zydl pro 
la&-'- .1 Id ,...ocIoa,cta. 

W Kici ko-R.adom.kiej Wyż-
mej Szkole Inźyn i . 'j czoka 
na kandydatów 825 indi!k'<Ów. 
Ch~tnych do podj~ia !tludiów 
j obecnie okol 1500 · b. 
Największym powoclzcniem aiG­
SLy się Wydział Budownictwa 
L;mwego w Kielcach. ~c na 
100 m iejsc i 2 2 k:mdydatów. 

ajmni j~ym - Wydział T"Ch-
oologii Obuw' i Garb a w 

iecodzi nna 
kra sa 

26.VI. WASZYNGTON PAP. Policja 
stonOW'Q w PenJ"yJwonii musiała Stukać 
pomocy u świniono. CięiOfówko. w 
której Pf'zewotono iwinie rzei:ne. wpa-­
dla do ,owu. Wszyslltie pn.-i""e 
iwinie rozblegly si" po I .... ..,,;.. 12 ro· 
g;n"lo. a na ,eb,onie polostolych 180 
...-zeba Iwło ol 41 aodzl .. 

Informację o działalności 
B iura Politycznego i Sekre­
tariatu KC po I Krajowej 
Konferencji PZPR złożył czło­
n ek Bi ura Poli tycznego. sekre­
tarz KC PZPR Edward B­
bluch. (Tekst przemówienia po­
dajeomy na str . 7). 

W dyskusji na plenum za­
brało glos 11 mówców. 

Po zakończeniu dYSkusji I 
sekretarz KC PZPR Edward 

Uch ala HIV 

re c 

C Pl 
Gierek przedstawił projekt ~ 
chwały, która została przyj;:ta 
j dnomyślnie. 

W drugim punkcie porządku 
dziennego po<wi~ronym spra­
wom organizacyjnym. Komi­
tet Centralny na wniosek B iu­
ra Politycznego KC PZPR 
zwolnił Franci .. ka dach i 
z funkcji sekretarza KC w 
?'wiazku z wcze~ni·u m po­
wołan:em go na o;tanowlsko 
wicepreze a Rady Mini tr6w . 

en m KC PZPR 
Komitet Centralny PZPR, po wysłucbaniu informacji całonk6w 

n lura Politycznego prezesa Rad y Mini trAw PIOTR JARO­
SZEWICZA i sekretarza KC I:.OW ROA 8 81 Ił twlerd~a, te 
Biuro Polttyczne, Sekret:ulat KC oraz rz~d w swojej dzi I Ino ci 
konsekwentnie realizowały zadania spoleczno - go podarcze, zgod­
nie z wytycznymi I Krajowej Konreren cji PZPR. Slutylo lO d a l­
szemu Jocjaliotyunemu rO:lwojowi kraju, umacnianiu partii I po­
glębianiu jej ideowych wplyw6w w spol eczeństwle. 

Komitet Centralny PZPR aprobuje dd lalno't Biura Polityczne­
go i Sekretariatu KC oraz zawarte w Informacjach oceny I wnłos­
ki i zobowią7uje InstancJe I organiza(" ;e n"rtvJn~ do I .. h r(" I , .. JI. 
Warszawa, 25 czerwca 1974 r. KO lITET C NTIl \1 ' V J'ZPR 

le hamować 
tempa prac 

Plac Jest rozlegly. Zakład 
Belonów KomórkOWyc h w 
Swicrżach Górnych - inwes ty­
cja, która kosztow ć będzie 
371 milion6w zJotych - zajmu-
Je 11 heklarów pia zezy tej 
ziemi nad Wisł~, .la które 
budowniczowie we zli l lipca 
1972 rok u, by pod koniec wrześ­
nia br. można byłO p rzy tąplć 
do rozruchu techoolo~iczne,.o 
m szyn i urządzeń. To odpo­
w iedzialoe zadanie poczywa 
nie tylko na genera lnym wy 0-
n awcy - Przedslębior'ilwie Bu­
dowy t:lektrowni i PrzemYII'u 
" B lon- tal". ale równlf'Ź . na 
przedsiębiorslw!l.eh pecjall­
styczn YCh - p iotrkow klm za­
rządzie montażowym wan;zaw­
skieA'o ,. o~tostalu". katowlck;eJ 
.. P.lcldrobudowie". lubelskim 
" Ins talu" i .. Termokorzcu 

••• 

Wczoraj na wił'lkim pl;.·u 
budl]WV odnotowaliśmy z"ldo-
w",I"·ąc" tnmpo prac. . .B~ton­
Stal" od 17 bm. pOWiększył 

Radomiu. I tam jednalc Llość 
z'" >l.cń o połowę przT.lokracza 
liczbę mi j3C. 

1300 d:z.i cz.ąt i chłopców u­
bi się o m· studenta 
W yŻ.iIZ.ej Sz:koIy Peda lcztre j 
w Kielcach. a d:z.l ęciu kie­
runkac-h studIów przyg ano 
480 mi jsc na I roku. S=g 1-
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JI n rami 
• Dymarki . 

swą grupę robót do 240 lud.zJ. 
którymi ·.,dowod~" - lot ln:4 
PaśDlczek i Kalin w skj, nie 0-
ciągają lę pracownicy .. M .l~ 
stalu" I innych firm podwyko­
nawczych. 

W oddzia le młynów, w któ­
rym mleć ię bc:dzie pyły dym­
nicowe z Elektrowni "Kozi ni­
ce" wapno i ce m nt, trwa ak­
tualnie montaż ma zyn, ale po­
ważne kłopoty wy~tę ują w 

, 

Interwencje przyimujem~ 
w godz. 9-11 

Zasłonięte okna 

Janina PawJlko ka s Kielc. 
-- przy ul. Pelyhon:kiej 2 
mieszka moja znajoma -- 74-
letnia Maria Malinowska. Ma 
tam swój mały stary domek. 

DOKO ZE, IE N TR. 3 

ielec O 
-I 
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n d Wisłą 

leczor poez I 
"WyobraimT bie, ie to \ kny kie D marki" p"en,H,s!y 

nie mo l ko-Dllbrow ki I~ n kilka dni d lolicy. 
wsno i się nad nami. ale za- W roli rudników y tąp· U 
Jr ·one zbon Ły If · r ..... - uczniowie kieleekie~o Techni-
t mi lowaml rO'lpoC'Sęł lO kum EJeklrODic!lnc~o, a ko-
WCZOMlj tnecia jut Impresa menlan naukowy wyll(ł sal 
!Z p knowym wyt opem żela- dO<". dr K '1lm i c" Bicłrn;n -
u.. JeG1m lilowem - • Wolę.- DQKO~CZE lE NA ST3.. 2 

http://sbc.wbp.kielce.pl
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Osiąga y o re WI! WrocJawiu 

m bilizując s ery · zespalając wysiłki W Opalu rozpoczyna się 
XII I{rajowy )!'estiwal Pol­
skiej Piosenk i. W tym roku 
przypomni on dorobek na­
szego piosenkarstwa w mi­
nionym XXX-leciu a rów­
nocześnie zaprezentuje naj­
nowsze utwory oraz najbar­
dziej u zdOlnionych debiutan 
tów spośród wykonawców. 

się doroczlle XlV 
Tacgj L~~~latrz,~n"ov~e, 
g u trze::h dni llrze 
le przedsiębiorstw i 
handlowych z całej 
b~dą mogli na targach 
kupić t owary warto§ci 
nad 300 mln zł. -godnie uczcimy jubileusz m-lecia PRL • * • 

Analizując 7-miesdęczny okr 
jaJu mmąl 00 I KraJowej Kon­
ferencji PZPR, Piou' Jarosze­
w ilcz o,swiadczył m.in.: 

Pomyś.o1lie reali:2.ujemy zada­
nia, które konkretyzuje na.rodo­
wy plan społeczno - g03pOdar­
CLy na rok 1974 oraz dodatko­
wy porogl'am pla'C'Owo - socjalny, 
zaaprobowany przez XII plenum 
K C. 

Na =ególne podkreślenie 
lt.IlSłU€uje kilka pozytywnych 
zj.awJ.S!k. Należy do nich utrzy­
mująca sLę wy.,.oka dynamiAa 
produkcji przemys./owej (wzrost 
o 13 pl'<lC. w stosunku do 5 
miesięcy ub. roku) ooiągana przy 
~ mniejszym wzroście 
:zatt':Udnienia, który obecnie wy­
niósJ 2,5 proc., gdy w okresie 
styczeń maj 1973 roku -
4 proc. Szybszy jest WZJ'oot wy­
oojno6ci pracy: 10,2 proc. wo­
bec 3 proc. w ub. roku. W re­
rrultacie, w ciągu 5 mie;;ięcy 
przyrost produkcji z.ost.ał w 
110,8 proc. UZYSkany dzięki 
2NViększeniu \vydajności pracy 
wobec ok. 67 proc. w 3 ootat­
oi.ch latach. 

Dodatmim zjawiskiem jest po­
myślna realizacja bardzo powa.i­
nego planu inw tycyjnego. W 
ciągu 5 miesięcy b r . nakłaay m­
w 'tycyjn9 ogołem wzrooiy o 
pra.wie 26 proc. W porównaniu 
lZ tym samym okresem ub. roku 
dobrej realizaeji zadań go,."PQ­
d arczych towarzyszy szybki 
WZ!I'OOt przychodów pieniężnych 
l uchn.06ci. Wynagrodzenia w go­
SJ)<ld.aIroe u;połe::znionej wzrooły 
o 17,5 proc., w tym samym cza­
&113 wypłaty za skup produktów 
I'Olnych \VZiI'O;ly o 24,3 proc. 
Lącznie podwyżką plac w 

p i=WSl,ym półroczu br. objęliś­
my już ok. 2,3 mln osób. Ich 
dochody wzro~ą w tym roku 
o ponad 8 mld zł, a w 1975 r0-
ku - okoOlo 11 mld zł. 

Promie.- stwierd:z.il dalej: 
Wy90ka dynamika, jaką osią­

gamy w r ealizacji programu 
VI Zjazdu - tempo wyróż.niaj'l-
00 dziś nasz kraj w Europie i na 
świecie - nie j es t, bo i nie mo­
że być wolna od określonych na.. 
plęć i trudności. Dlatego właś­
lilie, \V ootatnich miesiącach, po_ 
stawiliśmy dodatkowe zadan.ia 
na rok bieżący w podstawo­
wych dziedzinach rOZ\voju kra­
ju, nwjąc m.in. na uwadze że 
istotną cechą naszej obecnej' sy­
tua.cji jest szcz2gólnie wy.soka. 
dynamika wzrostu przyehodów 
pł .niężnych. 

cdlug a~t.ualnej oceny, przy­
ChOdy p1enu:2.ne ludności wzros­
Ilą w br. o ponad 14 p r oc. WO­
bcc plano," ' aJl)' ch ',3 proc. 02.na­
CZ:l to pn.ekroczenie planu o o­
koło 38 n.ld zl. Realny wzrost 
płac "siągnie średnio okolo 8 pro­
cent. Są to Zjawiska pozytywne, 
Ilu:i:ąc~ realizacji założeń n3szej 
pOlityki i oapo" iadające jej isto­
cie. Równają się one szybkiemu 
wzrcstowi popytu na rynku wew­
lJętrznym, nakazują nieustanne 
aUr.anja o z.wi(ks.tenje produkcji 
Tynk weJ i rczbudowę uslug. 

' " .uklallzie równowagi rynko­
.., J J o ólnogospodarczej wielką 
rolę ou~r)'w .. produkcja rolnicza. 
Sk01il plikowanc warunki kUma­
lyezne o\)ecnego roku wymagai') 
Od nas wielcstronnyr-b działań 
dla zapewnienia ;1 brych plonóW. 
Rząd opraco wał j realiz uje p r o­
gram OdpowiedniCh przedsię­
w:tięć w t)'1'1 kier"nku. 

Ze zczegól ną troską odnosimy 
się (1 0 z&,·.;patrzenia rynku w mię-

'. - :-,.. ... two ry. W reku bie-
tącym olj~gnjemy spoiyeie okolo 

oJ l'd &łOWę ludności, to jest 
o l) kg \\-i -: cej w por6wnaniu z 
19'10 r. 

Pl'zypominając, że za nami jest 
ju.i 41 mie3ięcy pl=u 5-I:=tnkg , 
m ów;:a pod.kreśli ł, iż w reali­
zacj~ t c-gv planu j 2>te~my Z3-
aWrin,1Qwa,n i o wiele bar{izi~j. 
W.<:zy·'tki:l pod" taWOW8 działy 
gO:-poda:-k i p ::!uaezają przypa­
{iającc na ten ~tre;; zalo;LnJa, 
n i{:·!tt:}rQ o'jągnęJy już pozlom 
rz~widziany na koniec roku 

1975. J e , ( to ofen, ywna metoda 
dzi.a-lania. ni~Jączna od całej 

! 0{'2;Tl<) - ~:>da'I'Czej strat'?gii 
VI Zj:l.Zrlu. 

P rzewi"uje si~, źe nakła:ly in­
w i"rtycyj'lP założone w tClorocz­
nym planie w rozmiarze UG mld 

zł wyniosą około 450 mld zł i 
będą o okolo 10 m ld zł większe 
ni~ w roku ubieglYDl i o około 
135 mld zł większe Od usta­
leń planu pit:cioletnjego na rok 
197ł. 

Szacujemy, ze w całym pi~cjo­
leciu globalne rozmiary inwesty­
cji osiągną okolo 1,9 biliona zlo­
tych i o ponad łCO mld zl prze­
kroczą założenia planu. 

Informacja 
Piotra Jaroszewicza 
na XIV plenum KC PZPR 
Zgoonie z decyzjami V pl€num 

Kl- .t'L.l:'~, po'vd..n~ óOUdUWowe 
na...:laoy lLe.·uJ"my na Z,WięK_ 
SZĘ-łlI~ buaownlctwa mies:dta­
n io.w ego i sukcesywne tworze­
nie !-u:emys!u mieszkaniowe­
go. W lat&i;h 1971-19'1a na roz­
WIązanie l ego niezwykle waz­
nego. proDl"mu społ~cznego 
przt'znaczymy ponad 240 mld 
zl, to j est o "Ii proc. więcej 
nIż w pięcioleciu po.przednlm. 
PodjęJ.iśmy równiez zadania 
wwestycYJne s luzące nsuwa-
niu zanieobań w działach so­
cjalnych oraz da.lszej r ozbudo­
wie bazy naUkowej i oświa­
towe j, 

\>' ł'loce&ie inwestycyjnym i w 
buuO •• ruCloVw.lC luan:y l-=nb3K na­
daJ .. iele słab)'cLl ogniw. ł\ie 
pOlJa.lJ.Dly t10~~ sh.utec~rue 'lapo­
lIlegac i.Jadlliit:rnt:w:u rozsloerzaniu 
.1rontu inWlstyCY Jnego, co swiad­
c~y m.ID., ze Dó.luai W zbyt ma­
ły"! ~W,llł...l..lu \\yh.I."".:.ySLUJŁh .. y lliO­
:t..liwo ~c.;. ... beZJu\\Csl')-cYJi.J.egu po­
Wlt;~s"ania pIOaUh.cJJ, .. W wlt:lu 
Jes.c.\!J.e pr4!YluhłK.ac...l -zamiast mo­
ueroJzacp ""ueKtuw, mamy do 
«:zyoJewd. z l.cnnu_u ... an:J uo uuóo­
"y no\\ yCil Z4,kj,:U!OW. R~ahzacja 
1.1a weslY<.Jj nie za'" Sl.e jes" popr.ć.c­
dzona QOb .. yJD pr~y~ouh\oauiem, 
nie przezwy\..i iylł~n..y oyspr<;por­
Cli l.u.ięuzy pus'ępeld uzysklwa­
nym przy bu~o\\ ,e wa.i.D j en dla 
guspo .... ar.Ki obiektow, a stosun­
kowo slabą realizaclą iLlwestycJi 
lowarzysz'l'-ych. Ml=o pewnej po­
prawy, pow 2n YDl problemem są 
opóinJerua w osiąganiu }llanowa­
nych z"olnosci produkcyjnych. 
hzą:i podj'lł liczne decyzje i po­
SUw(cJa, sl.użące usuwanJu tycb 
brakowo 

W roku ]973 obroty handlu 
z:graniczn ego wzrosły w po­
rownamu z ]972 r . . o ok. 26 
proc., a w okresie styczeń -
maj br. wzrost był o :s6,5 proc. 
większy n i ż rok temu. W na­
szyc h stosunkac:1 z zagranicą 
de.:ydującą rolę odgrywa współ­
praca ze Związkiem Radziec­
kim - głównym naszyrn part­
nerem i wypróbowanym so­
ju znikiem oraz z NRD, CSRS 
i z pozostałymi krajami 'socja­
l istycznymi - członkami RWPG. 

Import z tych kra jów m a 
decydujące znaczenie dla zao­
pa trz~nia Pols ki w pod~tawo­
we s urowce, mater ialy i ma­
~zyny. Na te rynki kierujemy 
pon ad 8() proc. eksport u wy­
robów przemysłu el~ktroma zy_ 
now~ go oraz w iele innych to­
warów. 

W r.statnioll latac zdynami-
zowa:i. n.;y takie wymiano: baudlo­
wą z krajami kapitalistycznymi. 
Wiąie się hl przede wszystkim 
z re.aUzacją progr:t.mu U ri. owocze~. 
niani a ,"Osp o,ła rki lV oparciu o 
zakupy no ...... oczesnycn m - szyn, u_ 
rzą~zeu, kompletnych cbiekt6w, 
licen cji i technologii, a także ze 
związaną z t)om kcniecznością im­
portu wielu surowców j mate­
l utóW. 

Na wzrost wa.rtc~ci obrot6w z 
kra jami k a pitalistycznymi, zw,a­
Szcza w br. n·pływa w dużym 
stopniu rost cen na rynkach 
zachoóni~ b. W rezultacie tego 
rucłlu cen w obrota.ch z ltraja ­
tri k 3pitalistyczny:ri saldo na na­
szą nieko rz:rść wzrosło w 1973 ro­
ku o ok. 1,2 mld zł dew., a w 
"kresie 5 mjcsi~cy br. O około 
'00 mln zł dew . 'l' rudno'ci re 
przezwyci(żamy poprzez wzrost 
ek.t)ortl 1 • / 

Z żelazną konsekwencją bę­
dzi my w iec domagać ię wy­
k"'1'ln ;n z~" ~ ń eJ<~bvJyC'h o" 
zakładów n ie t ylko w całości, 

lecz i ' w części uruch am.i.anych 
i modernizowanych w oparciu 
o kred- ty zagraniczne. 

• * • 
W Stoczni Szczecińskiej 

im. A. Warskiego odbędzie 
się dziś wodowanie ' kolejne­
go statku z serii 32-tysięcz­
ników przeznaczonych .l1a 
Polskiej Zeglugi Morskiej. 
KODstruktorom nowej jed­
nostki udało się zwiększyć 
jej nośność o 1,5 tys. DWT. 

W Warszawie 
się dziś laureaci 
Młodych Mistrzów 
ki - 1973, Są 
najlepsi młodzi 
torzy i wynalazcy 
kraju młodzi 
tecbnicy i inżyn 

niowie i studenci. 
tują oni ponad 4l 
rzeszę uczestników 
organizowanego przez 
przy współudziale CRZZ 
NOT. 

Spośród wniosków i glów­
nyc:1 zadań wynikających na 
przyszłość, premier wymienił 
następujące: konsekwentne roz­
wijanie obrotów zagranicznych 
ze wszystkimi krajami, wydat­
ne zwiększenie udziału Polski 
w międzynarodowym podziale 
pracy, umiejętne i skuteczne 
przezwyciężanie trudności na 
rynku światowym, a kluczem 
do tego jest przede w szystkim 
dalsza intensyfikacja eksportu, 
rozrważny i celowo u stalany 
import; wykorzysta,nie handlu 
zagrallicznego do skutecznego 
dynamizowania wzrostu i mo­
dernizacji gospodarki, czyli 
traktowanie równowagi bilan­
su handlowego i nlatniczego 
jako zagadnienia pie rwszopla­
n owego, 

Ziemia kielecka 

W "Panoramie XXX -lecia 
Glówny i najważniejszy czyn­

nik naszego rozwoju - oświad­
czył z kolei mówca - to racjo­
nalizacja . gospOdarowania pracą 
ludzi. 

Nasze dotychczasowe działanie 
zapewniałO skuteczną realizację 
polityki pełnego zatrudnienia. 
Bo:rJziemy ją nadał urzeczywist­
niat. Mamy jednak świadomość, 
fe sytuacja demograficzna zmie­
rza w kierunku wytterpywania 
się rezerw pracowniczych. 

W tej sytuacji nic stać nas na 
to, aby uzyskiwać przyrosty pro 
dukcj i dzięki zwiększaniu zatTud­
nienia. Kluczem do pomyślnego 
roz\voju n aszej "gospodark i - sta~ 
je się obecnie wydajnoś~ pracy. 
D:tiś decyduje wyzwalan ie tych. 
właśnie rCZerYl . 

Jak wykazuje ostatni okru, ~­
graniczenie przyjęć do pracy me 
spowodowalo wzrostu liCZby po­
szukujących jej osób. PrzecIw­
nie: liczba ta kształtu je się na 
poziomie nH:s~ym niż. w roku 
ubieglym. ZdaJemy sobIe sprawę, 
że przejście na intensywne meto­
dy zarządzania gospodarką wr­
malta czasu, wytrwałego ła~J~ 
starych nawyków. Tym silnIeJ 
trzeba upowszecbniać prawd«:, że 
dostosowanie metod driaJania do 
nowych warunków leży w OI:ól­
Dym interesie społecznym. 
Przypominając ostatnie d ecy­

zje w tych sprawach P. Ja­
roszewic z stwierdził: Szczegól­
ną uwagę zwracamy na racjo­
nalizację zużycia surowców i 
materiałów. W wyniku wdra­
żania postępu techn icznego, e­
fekty tych działa.ń powin':l! 

po pierwsze złagodzlc, 
napięty bilans surowcowo-ma_ 
teriałowy i pa drugie - za­
pewnić d.:llszą obniżkę kosz­
tów materiałowych, która po­
winna wynieŚĆ w przemyśle w 
bieżacym roku ok. 2 proc. wo­
bec ],4 proc. w ub. raku. 

Koncentrujemy również uwa­
gę na stałym doskonaleniu 
metod planowania i zarządza­
nia. 

W raku XXX-lecia Po16ld 
Ludowej - zakończył premier 

o<;iagamy dobre wynikL 
Za('zpliśmy t en rok dobrze. 
MOb;Jizujac s i ły i zespala.iąc 
wv<; ł!G , zamkn ipmy go z p 
n o/ej" jesz('7e IOJ)Szymi re2'JUI_ 
to ł..., TY'Ii. gl),łr"l'Wi iubH O-uszu 
XXX-leda Po!~ki Ludowej. 

DOKORCZENIE ZE 8'1'2, 1 
archeolOC, wybitny znawes 
pr~blemów Zar;łębia Staropol­
skieco. Bezpośrednio po ostat­
n im wytopie poprosiłem Co • 
opinię na temat warszaw­
slLich "Dymarek". 

"Zainteresowanie i m prez =t 
było bardzo duże. Myślę, że 
spełniła ona swe zadan1e. Zro­
biłiśmy dużo dla upowszeeh­
nienia wJedzy. Pn:e z cały czas 
prowadziliśmy dialog z pu­
blicznością. Padało wiele pytań 
świadczących O znajomości 
rzeczy. Szkoda tylko, Że impre_ 
zy nie doc9Iili w~rS2awscy na-
ukowcy)" . 
Spostn:eżenia te potwierdzają 

rozmowy z uczestnikami. Wy­
daje się, że element popularno_ 
naukowy był tu wyrażniejszy 
niż w Nowej Słupi. Wielu wi­
dzów zapowiada zresztą pn:y ­
jazd na "prawdziwe" "Dymar­
ki", Na razic wszyscy mor;U 
kupić pamiątki w kiosku pro­
wadzonym przez Towarzystwo 
Przyjaciół Górnictwa, Hutnic-

N owe połączenia PKS 
z Zakopanem' i Krynicą 

Wprowadzone n iedawno w komum­
kacji da lekobieżnej kursy ekspresor.Ne 
stooowiq duże ułatwien i a d la pasaie. 
rOw. odbywojqcych pod.óź autobusem 
do odległych miejscowości. Warunki 
podróiowon io zyskały sobie dobrq 0-

pinię. DhKego z myślq o podtómych 
w sezonie letnim PKS uruchomił nowe 
linie ełs.presowe na trosach: Woc­
$.ZOWQ - Kie-ke - Krynica oroz Wex­
szowo - Ki~lc~ - Zakop""... Od 15 
czec"'tV'Co do 2 wrześn i o br. autobusy 
e4pr .. sowe kursować będq no tych 
trasach w dn i pr;zedświqtec:zne i świq­
teczne OfOl 15 i 16 każdego młe5 iqca. 
Ootycha= no trasach Kielce - Zako­
pane j Kielce - Krynico kursowały Je 
dyn j~. .c GUt?busy pospieszne typu 
., Iux • 

Ceno zo przejazd outobusem eks­
pre60Wym ..-jest nie'Ni.łe wyisza w ~ 
równan iu z cenq za przejaw autobu­
sem poipie.sznYm "lux", Informujemy 
również, że PKS w KieJcach. w celu 
uSPf'own;enio ruchu komunikocyjneqo 
pr:ren iós' przystane-'!: posaż«słci dlo 
autobusów 1ODf'2e-1ct~h" no ploc 
obok dwon:a PKP. (iłt) 

twa ł Przemysiu 
IlO. 

Wieczorem z Crupą 
skich miłośników 
kall &ię KI 
"Sciaoie -
poeci 
Bocda.n 
wadzone 
slernaka wypełniły 
wierszy w wykonaniu 
wa KręźałowSlkier;o 
skusja o miejscu 
kieleckiej poezji 
literailune. 

2800 
do 

kandydatów 
indeksów 

DOKOŃCZENIE ZE 
nie dużo jest zgl>oGlzeń na 
1ogi~ polsIką i biologię. N 
chętnych notują kIierunki . 
głÓW1llie 1i.zyka i cherma. 
żadnym z kIieru.nkÓw nIe 
jednak niedolxm1 

Do pracy 
wstępnych 
dzi.alacze Socj ",) , .. t v' =n,es~o 

ku Studentów 
cyjnie już w dniach 
jących egzaminy, na 
7JOIrga.nizxJwa.ne z!>Sl1a.ną 
mIorma.cyjne. StUJd 2Il ci 
szych la.t pomogą również 
mrodszym kolegom 
dal!ocwać się" w domach 
deanick ich. 

Kielecki (pod)wieczorek ... 
TYLKO DLA SMAKOSZY 

Okazuje 5:1:, że' Lo byl IooLejny, lI<Lr<Lzo diob<rv 
pomysł władz /umdLawych. Najlepszym pott.IXer­
dzenie m tej tezy je t niezwykle powod:zenie, 
jakLm cieszy się Cl!:ux:lIrta przed ki'Lku dm·iami re­
stauracja "Rylnw" pl'Zy pf. Ob<rOń>CÓW Stalin­
gradu. 

- Od Ta7l4 dla wieczora (/.o1w.1 czynny jest 
od god,z. 10 do 22) 17UJ,my IocnnpLe1.1oonsumentów 
- mówi lcierownU:clca, Wladysłmwa MhchaLec -
o w i :?Le osób m<U..lli, nieSil.ety, czekać na wolsny 
stoLik. 

;: więc d.z iumego, że dotychctzM gpnzed<zmo 
już pól tony pstrąga i tGlką S<almą ilość 1Oęgo­
r .:o o-roz sandacza. Kierowniczka zq.pewTrlila naoS, 
że już w tym tygodniu zakład otrzyma atrak­
cyjny towa1' - f<1$ZerowOJU! §limOlki - specjal 
t!!lko dla sma1ws.zy. 

W KOLEJCE U PREZESA 

20 osób pnzlłięU podczas 1JJ02lO1"CI;jsugo 

2-'00 dll'reolatora CZBM w KiekllJCh Jerzy 

i z-'OO 1eierownika dzWlu 

Sian·is/awa. GrOO=yk.. 

- We wtorlci pracuj ~my d!O go.:iz. 
formuje d.z,~a dyrektQr. 
p rzyjmujemy interwencje 00 do 
terminów przydziału mie!lZluJń. Natomiast 
kaborzlJ bloków KSM zgłaszają usterki w 
W3 otrzymanych mLe~kaniaeh, p ropo'iuiq 
n ,e nowe ra..."'W iqzam,ia n 'ektórych spraw nil 
dlu. Uwagi j propozycje skrzętnie 
kmym możb..'wym przypad:Jcu 
cja jest 1UItych>m!OI5tawa. 

.... 

http://sbc.wbp.kielce.pl



NUMER 151 ECHO DNm 

• ep 
Mias tecz.ko w niedzielne popołudnie. Przed domami 

ludzie. Toczą się leniwe rozmowy, wesoło bawią 
się tylko dzieci. Nawet w przydrożnym barze sennie, 
za kontuarem nudzą się kelnerki. 

List: 

idąc ś.la.­
alarmu.­

lisIM. 

Z nmszon,a je s tern do W€/IS -n.a.­
prosić o ponwc dla c:zw­
który ginie w nędzy i 

Jes.t nim.... za­
Mniów pow. 

chory na. płuca i 
$.ię n.im nie i.nteTesu­

was przyjedźcie • 
VLb=""e na miejscu. 

Poka.zują mi walącą się chat­
le - "to tu". Gospodarz>a. n.H! 
11<1 na miA?jscu, bo i po 00 tiu 
IDracać ? Większość = spędza 
człowie k, w którego interesie 
III przyjechałem, w bar.ze (jeśli 

pieniądze) lub tu ł ówd.z.ie 
wsi. 

Wypowiedź I: 
-Mieszka tu. Pić pije, ale ~­

kojny, nie awanturuje się. Naj­
wyŻej wejdzie w jakiś kącik -

gdzie - i prześpi się. Nie, 
zaws:ze tak było. Jak żyła 
żona, to do kieliszka nie 

Krótko go, panie tr:zy­
A t raz - rozpił się. Ma­
to on tam wielkiego n ie 

i nie ma za 00 pić. 
ta renta ... 

- Znam, znam całą rodzinę. 
)Adt>n tiawet j~ iJnżyrnerem w 

wśród TJas 

Piękne hobby 
Jerzego 

Pan Jerzy N ienwl= s.ki od 
·zdawna mieszka w Kielcacli. 

I'r:J/jcchal t u z Katowic. Pra­
rUje na.dal w tej samej ttr'1nlie 
~ WOjew6dz kim Pned.siębior­
I:U·'C Handlu Artykułami Pa­
/I" rniczymi i Sportowymi. Zmie 
III,Iko miasto. Kielecczyzną, 

~ ·"!:Isci:oie jej urokcml je t za­
t,· . ·;c:)'ly. Toteż lU każdą pcgod 
~ "'cd!'e le zwi!,"'j.!a piękne za­

, 'k i nasug regionu. Nie lubi 
: ':ynni s: d:icć. Poza pracą 
"'.,. t)!t·1I Wlj:'orzystuje ' "aUlą 
; '.~ IJ chwile na przecz l tanie do 
~r ) I-siażki lub o!Jejrzen!e cle 
! ._ q" filr.> II. Lubi też tcr.ztr, 
• '·/'I!//:C. c'e jeg~ pasją jes t 

-!{' rlwwanic. Tot ż tej dlu­
"''liC - jal. mÓIIJi - po,wię­

:: Spryro czasu. Robi piękne 
"');JU o różnych ksz tal ach ł 
-l/wścia.ch wspaniale w· a­

.... O$ta!n:' zmaj-trou.'G.l ,,/ro­
,. - żaglowiec z XIV w. 0-

· -~:e p racuje zn6w nad wa­
· • "l . b musi dać go w pre­
, "·1 swojemu ko!ed-:c. 

- PraC?Chlo:me t-o dz ·-ela? 
.- Dard:o, l! ja świetn.i.e 

~ J tej robocie wYl>x:lfWam. 
I -~:cu:iec blld(}wa1~m trzy mie 

O?~ 1>ryŚW!ęc ja: d?:ennle dwif! 
) I?iny J1.3 tę pmce. 

- Z C?:~~(} \\'~y;tko pan 
t. JI? 

· - Z papkru i drewna. Po­
, ,'my też k~j, ryż, fa:rba, 

)l)n-e '-"'Tły-ki i pi!l<'.2k. To 
"'J 11'·'-') ' 

(lkst i z,d,j ... . ; T . SZI.:IDT 

K ielcach. A tent - cÓŻ, ten me 
potrafił robie żytia ułożyć. Ale 
ob<> i idzie ..• 

Wypowiedź 
zainteresowanego: 
Mam, panie, rentę, prawie 

800 zł. Po żonie. Pomoc? A tak 
przydałaby ąię. Jakaś paczka z 
pomocy społecznej, trochę ~ 
sza. Tak, tu mieszkam. Nie naj_ 
lepiej? Ano, może i tak ... 

Paflrzę na ogor:z.alą twarz. wy­
razistą, w blysz.czące jasno­
niebieeIcie oczy. Nie ma widać 
cza.5IU na rozmowę z e Inną. Dla­
cwg-o? Z daleka już młody chło 
pak woła do mego rozmówcy, 
j.e może wpaść "na jednego". 

Histol'ia, którą relacjonuję nie 
je5t rzeczą niezwY'klą w życia 
Miasteczka, gdzie wszyscy WSfLY­
stkich znają mają swoje własne 
zwyczaje. Obowiązująca zasada. 
że "bez p6ł litra nie załatwisz" 
prowadzi do upadku wielu lu­
Ó2li. Zaczyna się to od kielis2lka 
- najpierw jednego - a potem 
nawyk staje się nie do złama­
nia W wypadku. o którym in­
forJJWwał redakcję list. sprawa 
mi.a1a się zapewne w ten sam 
sposób. Gdzieś przecież jest przy 
czyna, że człowiek nagle wpa­
da w pijań t wo. Sklonni jesteś­
my składać wtedy wszystko na 
kaol'b ludzkiej słabości, ktocej 
nie potrafimy się oprzeć. A jed­
nade jest to tylko jedna strona 
medalu. CzłQwiek jest ist,otą SipO 
łeczna i podlega presji środowi­
Ska.. Innymi słowy - możemy 
pomóc lub doprowaóz:ić do min 
cz=ia człowieka. W wypadku 
r elac;anowanym n ie jestem 
wcale p ewien, czy alkoholizm 
starego człowieka, który pić 
za.czą l dopiero przed kilku laty, 
jest alkoholizmem n iezaw in io­
DY'ffi przez n ikogo innego. Za­
daję robie pytan ie: czy moma 
b}~ło mu wcześniej pomóc­
jemu, samotmemu człowie'kJo>wi, 
który nie musi. ł życia pod jego 
kon"!ec z,m ~en iać. 

Rozmawia (>m wC?:e-śniej z pra 
COW!l.ild em Urzędu Gminnego w 

" 
Echo" pomogło 

Jak nas informu je d yr ekcja 
Wojewódzkiego Przedsiębio twa 
Handlu Opałem i Materiałami 
Budowla nym i w K ielcach . W'izy­
scy k ierownicy składów opało_ 
wych :r.obow iaza'tli tali do 
ścisłego przl!strzegania terminów 
dos ta w .v węgla uzgodnionych 
wcześniej z kl" entami. Oby ze>. 
bowi;:zanie to było przestrzega­
n e, a narzekań nie będzie . 

(rym) 

"Przy ul. Gł()wa.ok;~o nr 1 
w Kielcach jest tra.wnik obsa­
clzony kwiatk:uni. Sa.mochody 
dost.arozająee towar tło znajdu­
jące I) się w pobliłu sklepu • 
artykulami szewskimi liY tema­
tycznie niszczą kwiaty. Lyt­
ko ~Diey amlV'..hodów osobowyclt 
usławiają swoje pl)j y p"y 
trawnikaeh, a mi wydeptuj" 
ścieżki. przy resLauraeji "Sw i -
toltrzyskiej" s krzynki z W1Lrzy­
wami i o vo mi wy taw ia ię 
na kwiet!liku. Również kolo 
gm ach u WRN łu dzie oczekuj c 
na autobu.sy siad ją i depcą 
trawniki. Czy tak ma wyglą­
dać nana troska o tcLyczny 
wy ł1ld Kielc? - pyt n 33za czy-
telni S. L . :r. Kiełt~. 

Podobny temat poru z czy­
telnik z Sandomierz:!. ~a twier 
mi, w nowy h lNiiedlQch te,.!! 
mi t kwia!.y ni3ztzone s prz:& 
psy. Ich wł~ciciele nie 7;\ ra~a_ 
j na lo u asi a przc-deż mia­
s pono i oll)nymie ka ' y z 
ty tułu pmto . c,.o w . -bani 
k\"7i t 'w i si ni trawy. 

A no wl . ie. Je ni iłu iym 
naklad m pracy i koszl.ów u­
rząd ają I.wi lniki a i!"n l ;,e.". 
my':lnle je ni '~z:ą. \Var'o w!ę~, 
ab c~'J "a .",f) '7;~ ' ciej LWya­

cały na to u wagę. 

Mniowie. U"łysza.lem opinię, że 
S. to margines spolecll\1y. Ze 
człowiek. dla klóreg pomoc 
jest i spóźniona, i już n iepo­
tczebna, n ieSlk utecma. 

Z doświadczenia wiem, że po­
dobne hi torie napotkać mozna 
w wielu m iastach nie tytk-o wo 
jewództwa kieleckiego. Ludzie, 
którzy stracili 96ns swego ży­
cia. Którzy żyją z dnia na 
dzień, ot, nie myśląc 00 dalej. 
Są to prawdziwe tragedie ludz­
kie':" samotność, atkohol -
nic więcej . Kiedy mówimy: .,a, 
z niego i tak nic nie będzie" -
zastanówmy się =Y w tych ludz 
1cich dramatach nie mamy swe­
go udziału. Czy częstując pół li­
trem za wy'konaną pracę nde 
stwarzamy s y t u a c j I s p r z y­
jaj ą c e j , która powtarzając się 
doprowadza óo dramatu? 

K. F ALK lEWI CZ -
Telefon interwencyjny 
DOKORCZENJE ZE STR. l 

Tu·ż przyoknie Miejski e 
Przedsiębiorstwo Z ieleni po­
stawiło "barakowóz", odbiera­
jąc tym s amym światlo dzien 
ne. Interwencje o usunięcie 
go nie pomagają. 

Józef Pokora dyrektor 
Miejskiego Przed~iębiorslwa 
Zieleni w K ielc a{:h: - Do 3 
lipca barakowóz zostanie u~u­
nięty . Musimy najpierw wbu­
dować płyty, które teraz unie 
możliwiają jego przetranspor­
towanie. 

Brak serlców 

E. Robak z Kiele: - D lacze 
go nie ma w sprzedaży chu­
dych serków homogenizowa­
nych po 4 złote? Przecież są 
doskonałe! 

Ta.deu z Winiarski - z-ca 
dyrektora OSM .. Radoslowa" 
K ielce: - Zamówien ia han­
dLu tak spadły, że prod 1{(~ja 
kilku czy kilkunastu k ilogra -
mÓw jest absolutnie n ieopła­
calna. 

Opinje czytełników 

• Na niepraw:dłową wy­
cenę sukni ślubnej przez kie­
rowniczkę kieleek'ego Iclcpu 
komisowego skarży się Teo­
dozja Zaleśka z Kielc. Czyżby 
naprawdę is niały p rzep:sy, 
które mówią, że można prze 
dać za sumę o połowę mnid­
szą niż warto~ć ier 1łctna da 
n ego artykułu? Przy tym n ie ­
grzeczna obslu~a nie nailepie j 
świad<:zy o personelu sklepu. 

(ab ) 

Cz~telnic~ . 
plSZą··· 

• * • 
Klienci ego nr 16 

pny ul. ni u I w K I I:· h 
miękuj~ kierownicz e te,.o kle 
pu za mi~ i upn jmą ob łl1l{ę. 
A~y Lak z_su i z~zie by -.... 

* L. K . ze Starach.wie 
"W t .. 1 

Prawelll 
Po pic:ciu latach czekania 

panstwo Lubczyńscy z Kie lc 0-
Lrzy mali wreszc ie wymarwny 
przydZia ł. Mieszkanie - ma­
rzenie wielu młodych mał­
żeństw. Nawd podobało im się, 
aootrahując juz od faktu, lA: 
było tym wymarzonym. Dosta­
li już klucz (widziałe m). zasta­
nawiali się nad urząduniem ... 
Słowem - zbliżał się wielki 
dzień przeprowadzki. 

25 maja p. Jan Lubczyński 
udał s ię do przydzielonego m ie­
szkania przy ul. Pocieszka lO, 
by jeszcze raz zlustrować je 
gospodarskim okiem ... 

Zaskoczenie było spore. Wszy­
stko odbyło się na z adzie 
,.puk, puk" - zamknięte. 0-
kazało się , że w tzw. między­
czasie wprowadził ,ie: do mle­
sEkania " dziki lok&tor". Wpro­
wadził się i kategorycznie od_ 
m6wił opuszczenia lokalu. 

Tak w ic:c pańslwo Lubczyń­
sey dysponujac kluczem pozos­
tali na starym. I nie wiadomo 
prawdę m6wiac, ki dy sk06czy 
się ta nie normnina I ni ezwyk­
ł sytuacja. Nie j t bowie m 
łatwo zmienić i tniej ą sytu­
acie. 

Jak nas DOinformował kipro­
wnik Wydziału Spr w Lok?lo­
wych. T.ul'jan Karom"l - wy­
dano jl'? or7.p<:zen';e o l>r:>.:ym\l­
sow t' j eksmisji. ale b--dzi" cud. 

z naszych 
U-sług 

5- • orzys aj 
Ob. A. B. ze s::opn;c,. - 'roo.JJ~ 

joko ".,..Iodco i podo6<rm O,, h" 1Ie­
m< . Czy ".Ie<! P"KJ ma JluJ.....tt 
twi_dIąc, i. 't teęo ht 'Iu " te ~ 
d prowa do ube> ·"",en'''' 
Od_·oodź: Od Irwi ...... " br. w_I, 

w tycie fWo'We pn.~';:.. dot,oące na­
kbd<ów ( cholu.",il< ... ). które od.... • 
nie ure"lulo;wo', kw.-rti~ D05iodan.J 
przez t'hołuon;łro ziemi i łat; O'łOł,ę 
wyI< ... ~u;qc" D<lJ'ę n,*I...t-zq I ,,,. 
lJojct<q , •• n"J\;'d z "o'!>c><y" !wo roi· 
"8')'. ,~oi"J się 1.'lI r- ?""'W"'1 ilcn W m -
lU • ... :u ust":" i.,ti ł'KOba ta IlIb 
CltO ...... 1I: j.,i ro'" ~"'''. ł ""6,",," P4"~d'J.j 
W'J~ó'''-''' .,:t ~-. .... , ~O-O"I"" . ";",,,,, 
pt"Uch~ n ..... " ... :cfIIW'J 't ru".,o'" -"0 
roi Y" "C) O - 0""- ... 1..,...., ""a ...,_0 • roo. 
~'ł "run 0-.,. ..... 0, "~. pn -'no'ący 
1 f'J\? l' ro-n-...... . 

O",, -c.-\;"'·en: oIł o " Je dotycry wb .-...... _'~h do j~ z 'U? i-ali· 
d ó • . 

~i1" ..... a prawno: Oz. U. r '~'7ł, 
_ . 91. O. W. 

mie~­
uL 0-

(. )im) 

STRONA» 

kaduka 
jeśli uda się to załatwić w c:t ... 
gu miesiąca ... 

Ta historia może być pretek­
ste m do zastanowienia się naci 
swoiście pojętą Iilozofią źycia. 
Z łok"iami, postawić na swo­
im wbrew obowiązującym ~ 
saodom - słowem : prawem ka­
duka. P ikanterii te j historlł 
dodaje fakt. że obaj - poszko­
dowanv I dziki lokator " \ ra.­
cownikami tej sam ej Instytu­
cii - "Chem"..-u". Ci k~we, co 
o tym n iezwvkłym porze SIl--
dzą władze zakła<lu1 k. f. 

'lad ID naszych 
interwencji 

24 m ·a br. p il> Iiśmy n. te­
mat głOl>OO pracuj cych agro­
galów w szafac:l chi iczych 
w hotelu "C nlralaym" .. 
Kielcach. W le j sprawie tny­
ma1iśmy wyjaśnienie :r. Woje­
wódzkie go Pr:tedsiębioc,lwa 
Przemy6łu Ga~tronom icznego 1 
Garmażeryjnego. Oto, co czy­
tamy w lym piśmie: ... .. Podleg. 
ły nam oddział w Kie lc ch do­
konał wymiany aereeatu Pł"ZT 
uafie chłodniczej oraz położy ł 
wykładzinę amorlyz cyjn pny 
komorze chłodn iczej . W r.wi z­
ku z lym obn iży sic: n tc:żenie 
hałasu spowodowan ego przez 
prace tych urządzeń." * . K omend:a Woj wódzka MO vi 
Kielc h powiadomiła na, te 
"pLratem na drodze" (pi a ł iśmy 
o tym 31 ~tycznla br.) był ki -
r owca aulohusu nr r 1. CI 87-5Z. 
pracown ik Przpd iehior lw Bu­
do"rni (' wa Pr7.emvhw"~" .. Ce­
rr pn tobudowa" w owina.ch k. 
Kielc. . * PKS Oddział w Kielca,,:, kn-
tpgorvcznie slwiprdza: .. przy­
sl' ~k o nazwie G6rno - Par_ 
cela iest oht\wipzu 13('vm or:r.v­
otal' iem cih w:7.v.lkkh 8' o­
hll .... W t) zeje7>1;'~hC'vch n~a 
1'''''''en VTI - v'plr(" . łu~ 
1I"~"''''''''w rr>q III wlrc Ivoz.-

r7,.d Ninv oh" u;"l.~k 7~lrz.vmv­
T"~"'~~~ co:'" n~ tvT'ł1 t')~7·' ~ ~'"~'l. 
~v",,~l;zn'Q,f::łnV ,.... .. z ' 7. nb. 7.o f1 '1 
~ł",...;p"; r.r7vp~~ · '<:: rp t")W° j!ł') nIe 
7~łr'7vrn",.,.,i, jp 8 n ł ńl) u c:; \1 .. !' 
r'",~,." 7 i ~7.. W C' "l hr. ~ 
ll' ___ } 4:i" z "h'vm n o·eln()W8-
n!rm 7 n ~~7oi c łrf"\ny. ~.,-~o 
'tIrv!" 7~m ·e ,,-1'tieo nip k~t'T 

vI rt) I"lm ł ,." a\1łobu·c'lw. 
: ,."'] 7"1,* n.... ł o ł1"t nr7.v.-.,.,m­

",;~" nr-zv~łk; f'T'I ki,..-" ,~m ł 
Vł"\ntłl"dl'\roTll " ,...t.,,, .. i:'ł 7.lcU 'Dt"'Ze: .... 
sf-.,,.d., n;a p '11-"; H 

T ł '1') ",..~I"I," ;" ,,4 "tII nI'" aUrę 
(' .."1 ... , ,,,, i ""ł "' r",,~""'vinv''l Q_ 

mi""Z . 1\ 111 r""I'W~~ h~. 
(makl 

prostowania 
Od 1 lioc" br. bufet .• Warw" no 

dw«cu PKS w Ki.lcoch crynny b4dli. 
ex! gad l 6 do ;>O. N i. doIyczy lo 
boru no ""-",,u PKP. Irtó<y cz".,ny I 
cołq dobę. Za przeoezenle pn~ 
l1omy. 

• * • 
3 r'e<wCO br. ?omi.kim"" 0<I"fIru1 

pt . .. StoU j WS o •• VIS \J'O" . ~i'NX:,.;n;. 
w tr.~d nodnfłi,.,y. ie 1.0 ład wykonał 
plo.n w 104.5 PfOC. K1erorwn"łc 70~ło<Cu 
w Stouow-ie pr o-;łtlie to wjadomoł~ 
... I ~rd,~c. i ł zoklod wyłrona ł pl " 

JPnf'<l"iv la plrtt mle 't'Cy b •. w Wf' 
.,,~ok ' 107 p<oc. (rym) 

borob w~ner czne 
nadal roine 
ię o poradę i po-

cz \\.' r­
~ho-

http://sbc.wbp.kielce.pl
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Na dobranoc 

Krzyżówka nr 148 

POZIOMO: l. odleglościomien, 5. 
rodzaj pistoi~tu maszynowego, 6. płyn 
.z owoców I 7. koń o sierści będqcej 
mi"s~i"q kępek bru<!noczerwon,.:h i 
bialych, 8. ClęŚĆ sztuki, 10. wymarły 
prlo<bk bydla d<>rnaw~go, 13. wsypo, 
14. do uszczelniania okien, 15. druży. 
na piłkarska, 16. uprowia wspinaczkę 
w Talroch. 

PIONOWO: l. Iyran, 2. C%WGIta 
C.lQŚć kopy, 3. rJecz.oznowca, .t. zabro­
n ienie, 9. rozprowa nc.ukowa, 1 t. dra­
pieżnik 1: roch in, łosicowaCych, 12. 
poiold jednośladowy podobn, do m0-
tocykla, 13. walne stan<>";sko. 
Rozwiązonie krzyiówki przesyłać ftOoo 

leiy pod adresem redołccji .,ED" wy. 
Iq",nie na katlach poat-rch w te~­
mrnie siedmiu dni od daty n;niejuego 
num .... u. Pomifl<l., prCJWidłowe odpo­
wiechi rozlosuje się dwa bony Icsiqi· 
kowo po 50 d. Korty p<>-~to-Ne bel 
kuponu będq wyłąaone I los_ania. 

"ECHO DNIA" 
KupPł1 nr 148 

ROZWIĄZANIE ElIMINATłc:l Nit 131 
WYRAZY : Ewa, Lot, roz, ryk, _, 

szosa, sygna', trołc . 
Rozwiqlanie głó_: .. KGid, obo­

wiązan, jesl .tosować sili cło ...... 6w 
i .,gnałów drogowych. 

Wypadki drogowe 
Epidemi X-"" wieku s~ały 

się. wyp dki drogo~e. W wlclu 
krajach !;miertelnosc z powodu 
wyvadltów drogowych p~ze­
wyższa śmiertcln ść z powodu 
wypadków przy pracy. Rocznie 
gime na świecie w wypadkach 
drogowych 300 tysięcy ludzi , a 
$-6 milionów ol1nosi rany. 

W Pol 'cc \V ciągu ostatnich 
10 lat z~inęło tyle ludzi, ile 
WVlwsi lud ~ć dużego miasta. 
PiLeciętnie co 2,5 goniny gi­
ni· u na człowiek w wypad­
ku dro owym, a co 15 minut 
o\lno i rany. Najwię-ej ginie 
w "'_ 'padkach drogowyeh osób 
w w ieku iędzy 15 a 25 ro­
k; ~ m życja. Stanowi to 30 proc. 
o~ól n" j 'młertelno~()i słJowodo­
\\anej wypadkami drogowymi. 
'.' innych krajach stosunek 

ubily,.h do rannych wynosi 
l : t:) , a nawet 1:25. Ten wyso­
k: w~ka<nik ubilycll i ran­
. y.'h w Polsc~ lączy się nic­
" l!::l i'vie z dużym udziałem 
" .1.'"<''' W wypadkaeh drogo-

'~h i z niedo konały m j esz-
~y~lemcm udzielania 

Iw"zej pomlY.,y. Ni t>poltoj. ­
.. " ~cst to, że śm!ertcln(ł~ć 
" f' ar wypa.dków drogowych 
wyraż' na liczbą zabitych p rzy­
padają<,ych na 100 ofj~r jł's t 
najwick z:1 wśród dzieci do lat 
4 i praw'e taka sama wśród 

1)'sób .., wieku }Jo>wyżej l'\t GO. 
Najwięcej wypadkÓW drog­
wych ywolujc am człl)wi .. k 
(około 90 proc.). Tylko 4,3 proc. 
przyczyn wypadków drogo-

ch powstaje na skutt>k bra­
ków technicznych i innych o­
koliczności. (l~Óluie stwierdzić 
nałeży, że zdolność przys1_-

Lic~y się inicjatywa, wysoka jakość, rachunek ekonomiczny 

tvlko potentaci przemysłowi 
mogą e sportowa-

jeśli mówimy o produkcji eksportowej w naszym wo­
jewództwie, zazwyczaj na myśl przychodzą znani po­
tentaci przemysłowi: kielecki "ebemar" czy radomski 

"Walter", "R~doskór" i RWT, "Gerlach" w Drzewicy, "Ćmie­
lów" i Zakłady Metalowe "Predom-Mesko" w Skarżysku 
Kamiennej. A tymczasem okazuje się, że równici średnie 

i małe zal.lady przemysłowe mogą przysparzać naszej gospo­
da.ree narodowej cennych dewiz. Liczy się bowiem nie tylko 
wielkość produkcji, ale przede wszystkim inicja.tywa, wYsoka 

jakość poszukiwanych na rynkach zagranicznych t~Wal'ÓW, no 
i - rachunek ekonomiezny. 

Od "krówek" do walizek 

Cały kraj zna doskonale wy­
roby opuszczające SpółdzielDlę 
Pracy "rielczanka" prosperu­
jącą w stolicy wojewódzlwa. 
Smakosze wielce sobie chwalą 
czekola<lowe cias\..ka, herbatniki 
i cukierki, wresz.cie niedalw.ną 
nowość - ciasteczka z serem 
nazwane "tymonkami". Ale 
prawdziwą furorę robią cukier­
ki wane jako "krówki". Ich 
sława szybko przekroczyła gra­
rucę PRL, no i tym sposobem 
kieleckie "krówki" - kakaowe 

w pojedyBkę 
Wyróżn-lajqcy sili pokoinq tuszq oby­

woteJ francuski Jocqu&S Meunier mo 
trudności I ustaleniem swej prawdzi­
wej wo?l. Za każdym rGzem. kiedy 
próbuio "11 J:WOtyć na uliclnei wodze 
outomatycz .... j. wy.kc>kujo z otworu kor 
teczka z nopisem: •• Na wagę woIflO 

wchodzić tyłlto pojed,nC2lO". 

waDia się człowieka do ruchu 
jC6ł odw.rotnie propoorcjooalna 
do tempa wzrostu motoryzacji. 
Polska należy do krajów o nis­
kim wyjściowym poaiomie mo­
toryzacji puy jednoczesnym 
jej dynamicznym wzroście. 

I dlatego też w przeliczeniu na 
Ilość poJud6w, więcej ginie u 
nas lud:u W wypauka"n urogo­
wycll niż w Innych krajacn. 
Wysolti wskażuik zabitYCh i 
rannyCh w wYI)a.dkacb drogo­
WyCIl W n:uzym kraju wyB1ka 
• dużego ud~ialu pieszych i mo­
bocykhstl>w w rucnu a rogowym. 
W .1$10 roku . uzna no, że okola 
70 proc_ wypadk6w drocowych 
w PolSce zostalo spowodowa­
nych przez ki rowców, a ponad 
~ proc. przez pieszycb. Na 
częswUiwośc wypadków drogo­
WYCh wpływają też r6żne cllo­
rOby bl rowcQw, z vlaszcza za­
bur",enia w narządacb krążenia, 
choroby prowadzące do na­
,łyCh Omdleń (np. padaczka, 
ćukrzyca) ora~ cboroby zmniej­
azające szyhkość reakcji i ko­
ordynacji rucb6w. Duże zuaCzC­
nie mają r6wnież lltany psycbicz­
ne kierowc6w, kt6rzy spowodo­
wali już kiedyś wypadek drogo­
wy. PrLypadki zasiad:lnia za 
kicrownicą os6b leczonych z pu­
wodu puewlcklcgo alkoholir.nu 
uznanego za jedno z Clównycb 
przeciwwskazań do zawortu kie- ~ 
rowcy, są dość częste. Malo u­
wagi zwra.ca aię na zmęcl:enie 
fizyczne i znużenie psyChiczne 
jako przyczyny wypadk6w dro­
gowych. Ni"które statystyki po­
dają, że zaśnięcie za kierownicą 
zdarJ;a się u 16 proc. kierow­
c6w. 

N jwiększa liczba wypa.d-
ków drogowych notowanych 
jest w In kwartale charakte­
ryzującym się najwyższym na­
tężeniem ruchu kołowego. Co 
się na.(.omia.st tyczy dni tygod­
nia, to naj\ ięoe - notuje się 
wypadków w soboty_ Ud.,;iał 
mężczyzn i kobiet w ogÓlnej 
licrtbie w,-pa.dk6w ck gowych 
kształtuje się U. nas j 3:1. 
Obrażenia najcz(śeicj dotyczą 
głowy! a następnie kończyn 
dolnych i górnych. Okol., 74 
proc_ rannych w wypadkach 
drolrowych odnosi trwałe inwa­
lidztwo różne&"o stopnia. 

Nad tą smutna statystyką 
wario się &Ut owić. 

i wyborO'we - stanowią przy­
smak starszych i młodszyr.h 
mieszkailców Węgierskiej RcvLt­
bliki Ludowej. Nic więc dziw­
nego, żc "Kielczanka" z każdym 
rokiem zwiększa produkCję 
swoich wyrobów. Jej tegoroczna 
wartość przekrOczy 123 miliony 
złotych. 

Dobry przykład dla innych 
malych zakładów I j eŚli chodzi o 
produkcję eksport.ową, dają tci 
radomskie zakłady spółdzielc:z.e 
i przc~ySłu tercnowcgo. Ot. 
weźmy chOCiażby pod uwagę 
Radomskie Zakł::.dy Wyrobów 
Skórzanych i Odzie'~owycb 
" pori"_ Różnego rodzaju waliz­
ki. i nesesery, podróżne torby 
turystyczne spotkać można nie 
tylko w sklepach Radomia, 
Kielc czy Jędrzejowa, ale tak­
że w mag3.llynach hallldl()IWych 
Nowego Jorku, Tokio i Sztok­
holmu. Ladne, efektowne wy­
roby wszędzie bowiem znaJdą 
nabywców pod każdą szeroko­
ścią geograficzną. 

Nie wstydzi się też swojej 
produkCji Spółdzielnia Pracy 
Garbarskiej "Zakowice" w Ra­
domiu (każda ilość produkowa' 
nych tu futer i kożuszków zna­
leźć moźe zagranicznego nabyw­
cę) , Spóll.hiiełni& Praey "Wspól_ 
nymi Silami" (stąd pochodzą 
efektowne bluzeczki nO'szone 
przez Holenderki), wreszcie 
spółdzielnie skórzane .. _ 

Ladny gips .. _ Rzeczywiście 
la<tny gips produkUją Zakłady 
.. Dolina Nidy" w Gackach. A 
więc i ta produkCja znalazła u­
znanie w oczach wielu firm im­
po!l't-owych w licznych krajach 
świata. Tylko w tym roku Za­
kłady Przemysiu Gipsowego w 
Gacltach wyślą na eksport oko­
ło 35 tysięcy ton gipsu budO'w­
laille~, 300 tysięcy blo­
ków do budowy ścian działo­
wych, 500 lysięcy ton kamienia 
gialsoweg i 3 miliony metrów 
h-wadratowych płyt gipsowych. 
Na liście -odbiorców wyrobów 
-"Doliny Nidy" znajdują się fir 
my z Skandynawii, Republiki 
Federalnej Niemiec, Węgier i 
Czec!lOs10wacji. 

Recepta jest prosta 
--~---------------------

7'iJierając informaCje na te­
mat produkcji eksportowej, 
pytaliśmy też wytwórców o r e­
cept~ na zd{)bywanie rynków 
zbytu i. .. dO'la'rów, f=tów -zter-

, .----------
rodzinnej tro 

Kiedy policjonoi w fińskiej mieJsco­
wości Lohia chciełi ~e.niowoć drwala 
Bo Kirun ..... o. który wywo!,,1 biie>Iy'.ę -
w jego obronio stonęto czynnie reszto 
rochlny. Wszyscy Kił'tmenowie znaleźli 
się pod kluczem. Przed opuszczeniem 
domu gospodarz wy.viesił na drr.vioch 
chaty napis : t.Wszyscy siedzimy w 
ciupie I PO'Nfócimy zimq" • 

-e tYli o u -zaml 
Miody czytelnik nadesłał do I>'owo­

dzqcego rubry.kę po..-od redoKT.ora 
szle>kholmsiciego dziennika list. w któ­
rym pyto, czy moino nauczyć się nJ. 

nonio uszom i. ponieważ kolego, który 
to potrafi mo n ieZW"y\ł powodzenie 
u poń. Redaktor odpowied~iol: .. Oc.,­
wiście możno się teqo nauczyć, pode}· 
rzewam iednok. że poMlti ke>lego ~ 
jl>lloZlCle iMe IriQl". 

lingów, marek, rubli. Wymj.e­
Diano wspomnianą już inicja­
tywę. wysoką jakość wyrobów, 
obrużanie kosztów własnJ[ch 
wytwarzania, a następnie wska­
zywano na korueczność utrzy­
mywania ścisłych kontaktów 
z centralami handlu zagranicz­
nego. Cóż to bowiem szkodzi 
zapytać fachowców ze "Skórim­
pexu", ,..AnianeJCU" c:zy H~exi­
mu" czy innych central, na co 
by reflektowali, jakie towary 
mogą odebrać z przeznaczeruem 
na eksport? Cóż to szkodzi po­
starać się o zaprezentowanie 
swoich wyrobów na zagrarucz­
n)"Ch taorgach i giełdach, o ile 
naturalnie ma się co pokazać? 
Uczyniły to np. Zakłady Wy­
robów Odzieżowych ,Wólczan­
ka" i d'Ziś odpędzić· nie mogą 
się od zamówieil zagranicznych. 
Arabski świat paraduje w ich 
wyszukanych koszulach. Niemki 
- w efektownych podomltach, 
a KanadyjCZYCY na farmach w 
oryginalnych bluzach farmer­
skich wzorzystych, kraciastych, 
rode m znad Kamiennej. Dlacze­
go nie pójść tymi samymi śla­
dami? 

I deo I·ne 
warunki 

E. KRÓLICKJ 

Za wzorowe sprawowanie kierownic. 
Mo więzie.nia w Medi~ot1ie chciało 
IiWOlnić pned terminem przebywojqce­
go tam k-f'o'NCO Fobricio Polon to. Ten 
jednak odmówił twierdzQc, ż. wykony­
wana przezeń w czosie odsiodfWGnia 
kory proco we ..... ło.snym zawodzie od­
pOW'ioOo mu najbardziej w zakładz i e 
zamkniętym ... Tu iest przyjemniei - do­
dał - bo żaden klient nie wybrzydza, 
a 7z0 tym zaplata jest pewna". 

JMllluusowe · wędki 
I Czechosłowacji 
~rzedsi~biorstwo "Znak" w Hra­

dec Kral~ve w Czechosłowacji 
jest producentem bambusowych 
wędek i pływaków, które cieszą 
s ię duży"n powodzeniem w N<l r­
wegii, Belg;i.i, RF, Kanadzie, 
Szwecji, Holandii i wśród węd­
karzy wszystkich krajów socja­
iJistycznych. 

Z barobU5u iroportowane.!OO E 
Japonii i Wietnamu produkowa­
nych jest 11 rodzajów wędek W 
pięciu rozmiarach. 

A ulic:ach Poryia poj m 
się ostatnio polscy szwole­
żerowie w swych słynnych 

.ama.ront~h zapiętych pod szy­
ję". Postanowiono bowiem wiel­
kim wioowiskiem "No;Joleon i 
jego gwardia" uczcić 300 roo­
nicę powstania paryskiego Pa.­
ł~u Inwalidów. 

Pala~ ten wybudowany w 1674 
roku przez l , słynnego arcnit_kta 
Mansorta, przeznaczony zostal 
na cłem starców i szpital dia 
okaleczonych i steranych wojna­
mi żołnierzy. By/a to jedna z 
pienvszych instytucji tego typu, 
założona mniej więcej w tym 
samym czasie co podobny przy­
tuł2k dla niedołężnych wetera­
nów w maleńkim polsltim Tyko­
cinie. 

ODś porys!ci Pałac Inwalidów 
jęd/"f~ swq ilci'iW'(j przyp mina 
dla jakich to celów król Ludwik 
XIV postanowił wznieść ten 01:0-

zały budynek. Teraz mieści się 
w nim siedziba gubernatora woj 
sIrowego francuskiej stolicy oraz 
biura sekretariatu do spraw kom 
bołontów, al w więliszości 00-

• 

do 
Senator republikański 

zony, Jo:m B. Conland 
w ostatnio 
porcie zastrzeżenia do 
rych pozycji projektu 
Stanów Zjednoczonych, 
proponowana wysokość 
304 ml<l dolarów. J. B. 
zakwestionował następu.jące 
zycje: 
- 6 tys. dol. na ba.dania dwu­

płcioweg() zachowania się 
niektórych gatunków impor-
towanych żab, . 

- 375 tys. dol. na zbadan.e. 
czy robaczki świętojań"k;~ 
nadają się do oświetlan ia 1,.­
dowisk samolotów i helikOP­
terów; 

- 121 tys. dol. na studiia , któ­
re znajdą przyczyny nkpra­
Widłowej koniugacji cza oW­
ników posiłkowych prz, z 
n iektórych obywateli t:SA: 

- 20.324 dol. na analizę odgl" ­
sów wydawanych w okrn.e 

szeme pomieszczenia 
demnastowiecznego g 
przekształcone zostaly no 
zeum Armii. 
Wzdłuż dwustu metrowej 

dy pałacu ustcwioJl<) tzw. 
falną baterię, r:a ktÓłą 
się kilkanaście armat, 
dla pruskiego króla Fryderyk.o 
Armaty te (kaida nGZwana ,n; 

Polscy 

ni,em innego 
zdobyta pIZa! 
1806 r. i po zaięciu 
wadzone !la rozkaz 
nad Sekwanę. 101 . 
wej ba~erii zwiastowało tez 
ryżanom narodziny "Króla 
mu" - syna Napoleona, 
w 1831 r. powstańcy li 
chciełi ogłosić .polskim 
chą· 

po obu 
zqcej ku 
u usta­

"pantery" 
przez do­

osticę -
Czolgi te 

ofiarowane 
" ole ten -
U1aleźć we 

Ill;>żn a na­
~ pOmiąUd, 
"fego i So 

t-~nierzy le-
czy buło­

oliarowaną 
Wojny świa 
solach po_ 

No rotune 
wód 'Bałty u 

@ HolenderskIemu I_ytutowi Do­
łwiodcz<Mnomu Kuilur G rlyboW)'Ch , mo­
jqcemu ~wo;q Slledz.bę w prowincji 
L;"'bawog. 00<>10 .ię slWOftyć sztUCI­

ne woror>k.i hodowli cennych. pod. 
lwrotnikowych grzybów volvorio. Grzy­
by te wymogoiq sloł .. j temperatury 
o W>fSOI<<>Śo/ 30 st C I duiej wll­
go4.noŚCI powietrza. Rosnq tak ""yb. 
ko, że mo1no je zbTe.roć ówa rcny 
dlli-en.n.\e. 

Popularne hasło "Bałtyk -
morz"m pokoju" zostało ostat­
nio uzu.pełnione hasłem .innym, 
mianowicie - ,,Ratujmy życie 
Bałtyku przed zagładą". Dla 
r atowania Bałtyku przed za­
nieczyszczeniem powołano ze­
spół ekspertów rządowych sied­
miu państw nadbałtyckich: Da­
nii, Fió1andii, NRD, RFN, Pol­
ski, Szwecji, Związku Radziec­
kiego - dla opracowania pro­
jektu konwencji o ?c:.ro~i 
środowiska Bałtyku, ktora, Jak 
wiadomo, została podpisana w 
Helsinkach w dniu 22 marca 
1974 r. 

W wodach wpadających do 
Bałtyku na jedną część ście­
Rów przypada dziś jeszcze o­
siem części wody, ale jeśli nie 
będą przedsięwzięte energiczne 
środki zaradcze - to w roku 
1990 wielokrotnie powiększy się 
ilość ścieków i zanieczyszczeń 
RomUJtlalnych, przemysłowych 
oraz tych najgorszych, tzw. za­
razy oliwnej. Dla u trzymania 
życia biologicznego w morzu 
potrzeba co najmniej osiem mi­
ligramów tle'l1U na litr wody, 
a tymczasem, w wyniku zanie­
czyszczeń, na głęboko~i pon~­
żej 80 m etrów od poWIerzchnI, 
w niektórych rejonac;' . tlenu 
już dzisiaj prawie nie ma. Po­
woduje to kompletną martwo­
tę i rozkład wszystkiego, co w 
normalnych wacunkach na tych 
głębokościach mogłoby ży.ć. 
Tworzą się więc tzw. pustyOl~ 
denne, a obszar tych pustyn 
zajmuje dziś 60 tys. k,m kw.! 
czyli okoł<o 15 proc. p<JW~chOl 
całego Bałtyku. 
Wokół Bałtyku, co warto 

przypomnieć. istnieje 60 du­
żych i średnich miast i żyje 
140 milionów ludzi, zaś nadbał­
tyckie zakłady przemysłow~ 
wytwa.rzają ok. 25 proc. całej 
europejskie j produkcji towaro­
wej. Bardzo groźne są zanie­
czyszczenia ropa. Tylko w cią­
gu ostatnie:, fi lat mieliśmy na 
Bałtyku aż 270 awarii wielkich 
tankowców. co "wpłynęłO' na 
dalszy wU'ost zanieczyszczenia 
Bałtyku. 

Niebawem zostanie powołany 
specjalny zespól rzadowy, kt6-

jej głosu_ 
Krytyk muzyczny szwajcar­

skiej gazety "Neu.e Zuoccher 
Zeitung", po wySłuchaniu reci­
talu mało znanej śpiewaczki, 
napisał w recenzji: "Ciepło jej 
głosu jest zdumiewające. Po 
arii Królowej Nocy z "Czaro­
doziejtikie-go fletu" MO'Zll'l'ta, pu­
bliczność stopniała do połowy"_ 

święconych ostatniej woJnIe eks­
ponowane są pamiątkowe roję­
cia, przedstawiające iołnierzy 
tych polskkh formacji (lo ików, 
grena.dief"ów, strzelców pieszych 
i podhalańc.zyków), kt~re ~orzy­
ły się w 1940 r. na zIemI fran­
cuskiej. 

Dziedzmiec PałCKu Inwal4dów, 
na którym każdego wieczora 

w Paryżu 

rozgryw1l się. te.-az widowisko 
Napoleon I jego gward'a", 
j~ -tym miejscem, g~zie p~ezy: 
dent Republiki dclo:oruJe krzyzaml 
legii Honorowej zasłużonych ge­
nef"ałów i oficerów. Tutaj też od­
bywały się cef"emonie żało~ne 
po śmierci takich fr~~usk!ch 
dowódców z lot drugteJ WOjny 
światowej, jak marsza!k0wi7 L~­
lerc, de la~e de TaSlgny I JtJlIl. 

ry zajmie się opracowaniem 
programu skutecznej ochrony 
sro_"wiska Bałtyku w ramach 
realizacji pootanowień kOJlwen_ 
cji helsińiik iej. Program nasz 
będzie przewidywał m.in. przy­
gotowanie wszystkich polskich 
statków morskich do magazy­
nowania odpadów - bez spusz­
czania ich do morza, a równo­
cześnie porty zostaną dostoso­
wane do przyjmowania zmaga_ 
zynowanyc~ na statkach zanie­
czyszczeń i odpadów. Na ten 
cel rząd nasz przeznacza w 
pierwszym okresie ok. 3 miliar­
dów złotych: w tym dwa na 
przygotowanie portów i stat_ 
ków, a l miliard na budowę 
oczyszczalni i utylizacji ście­
ków na wybrzeżach: gdańskim, 
koszalińskim i szczecińskim. 

Należy -sądzić, iż wspólnym 
wysiłkiem wszystkich siedmiu 
państw, życie w Bałtyku zo­
stanie zachowane, a wczasowi­
cze i turyści na polsk im Wy­
brzeżu będą mogli korzystać z 
plaż, słońca I kąpieli w wodzie 
pozbawionej wszelkich szkodli_ 
wych zanieczyszczeń. 

• W moźliwolei reinkom~ji lub w 
tycie po.agrobowe wierIq dliś t,lko 
ni~liani spirytyści i s:ientyki. Dla 
r ... u, ś.iota ircie ma swoje naturo'· 
na i ni eunilrni one xołloń:.zenie­
śmierć. A iednall fakt t.", n1gdy nie 
pnesz.1c:odlo' ludziom morzyć o nle-'.'_'_k'. ".0 .0"" W 

rolru 1492, kled, Kolumb odkrył Ame­
ryłcę, papieiowi lnoc"," mu VIII prze­
tO::lO"O krew pobranq od tnech mlo. 
dzieńt:ów. Jeśli nie sam popieź, to 
jego dwór wienyl, ie ten zabieg %0-

prNni I nocł!Wttemu ni imiertelnojć, a 
w nojgor5zym przypadlu przywróci mu 
młodość. Papiei iedn"k umarł. Rzecz 
,rozumiolo, wówczas nic nie wie­
dz.iano a grupach krwi. 

@ Pokoi mi I<>k cz)'Sły jest lwój 
.amoch6d. a pow'em ci. jok:m J.s­
lei kierowcq I Bo.doo:a psycl>oologów 
k"ncaÓ)oj.x'ch do.wiodly. ż.. Istn'eje 
zwiqzek m'ędzy wyglądem somachodu 
o jego wloś~·Głelem. Im czystsze Q.Uto, 
tym o.troi"'ejszy kl..-rowco I od'lIrot· 
n-ie. Przeds'ow:ciele drogO*NeJ pol -cjj 
ko""d~: '~' .. 1 prGCuiqoy w z<YNCd .. ie 
po<\od 20 lot. tw·er(hq. t-. r>'gdy ,,'0 

lotrzym<>11 czy.slego s<>mOd1odY. C.,s· 
ty i ... osIrou.y I 

Nowinki 
wczasowo -tur-sst!)CZne 

BIALOBRZEGI 
PODOBAJĄ SIĘ 

Ośrodek wlJPOCZl/n/GOwll nad 
Pilicą 10 Bialobrzega,ch zysJoa 
nowych Lo/va.tor6w. Obok Iootonii 
dIomJWw kempingowych należq­
cych 00 rodomsloich i gr6jec1cich 
zaklad6w pracy wystawią swoje 

docze" W<lII"naA.IJ.S /ci.e zakłady Pracy, m.in. rns-tvtu.t Lomictwa 
<i Warszawskie przedsiębiorstwo 
Trcmspcn10we Ha./kIlu Wewnęm­
nego. 

DLA ZMOTORYZOWANYCH 
TURYSTOW 

Opr6c.z 19 nowych póL biwaoko­
wych (płoo.Li.śmy jui o nich w 
"Echtu dnia"), na .Jcra,ju ~6w 
Kii..e!elcczy.my przy tra.9aoch t>urys­
tycznych wybu.d.owcmo też miej­
soa poslJo;owe dla zmotoTy;rowa­
nI/ch tu.ry.st6w. W sumie 114 spe­
cjaLnych pasa.ch usWwić się m0-
że o/wl.o 330 samochOOów, a 
ech użytJoownicy Iwrzysto.ć będą 
w tym czasie z za.mmlowCJnych 
/llJweazeok i sbolik61O. 

OD ZAKOPANEGO 
DO KOWBRZEGU 

Zwr6cilmny się do 1'00 zakła­
dowych radomskich przedIsię­
bioNbw z prośbą o pai:nforrn<>-

Jeden % boków dziedzińca sta­
nowi kośdól św. Ludwika uwa­
żany obok kościoła Madelaine, 
to świątynię chwały armii fran­
cuskiej. I'rzechowywano tu ki e­
dY$ 1417 sztandarów, zdobytych 
przez Francuzów podcIas wojen 
rewolucyjnych i n<lpoleońskich, 
które zostały spalone no dzie­
dzińcu pałacowym w przeddzień 
kapitulacji Paryia w 1814 r. 

D
ziś pod sklepieniem kościo­
ła sw. Ludwika zcwie:>zono 
te sz.tandary, które armia 

francuska zdobyło w kam pa­
ni<Jch ubie!Jłego stulecia o.oz I 

pierwszej i drugiej wojnie świa­
towej. 

Zgodnie z tradycją w kościele 
św. Ludw;ka pochowani są za­
służeni generalowie; do tej 
pory pogrzebano pod kamienną 
posadzką 420 francusk ich do­
wódcó· . Wśród nich spoczywa 
tolrie kapitan Rouget de Lisie -
oficer armii rewolucyj ej i autor 
francuskiego hymnu narodowego 

.,M a rsyli<Jnki". 

ROBElłT BIELECKI 
(PCIlYŻ - PAP) 

1Oa.nie gdzie wypoczywać będą 
ich zaJ.ogi w okreSie wtTwch ur­
wp6w. Okazuje się, że pr<wow­
nicy Fa.bryki Z,ączmków Wll­
jeżdż<l.ją do Myczloowc6w nad Sa­
nem, zaloga "tytoniów kI" - cJ,o 
Zakopanego, KTl/1UCY nwrm.,ej °i 
Cz~Ja,eJ Góry, a pra.oowni­
Cli MPK - cIo Kol.obrzegu. W 
Swtnoujśctu nabamJast wypoczy­
wać mają pracow7loilcy R.adoomI­
lOCh ZaJdOO6w Materiolów Og­
niotrwaolych. (~., 

yrol1y z 16jzkicJ "Telime­
ny" r07pCZnajemy bC'Z metkI. 
Sa ienki, 100 tłumy, komplety 
sportowe, plaszC"Zyki sI\ ele­
canc ie I modne. l lipcu br. 
najnow " kolck('ję b dl\ mo­
gli obejrzeć icszkańcy 0-

sk wy. Ol.O niektóre ubiory 
)lo"hodząre z tej 1<01 kc J; : 
pl zez z wetny w d likatnie 
urysowaną kratkę. Tali pod­
kre ' lona oryginalnym pa -
kiem; ch3celowski kostium z 
miękkiej .. 'ełn·. 

CAF - Zbr ni ekl 

STRONA 

" 

. Wyc Tole .. "':,. ::/ ... 

; ~·· dOŚWi~d~i~nla;:., 
. . ,'. ',,~) ~ . 

'. ... , .. , . ~ 

Z t ki AUr da 

Hilchcocka 

7 

-- Momencik! - ~aniepokoił się Ja­
meson. - Ten zielony placyk kosztuje 
25 tysięcy dolarów. Znam tu każde 
fdźbło trawy, nonsens rujnować traw­
nik. 

Charlie gwizdnął cicho. 

-- Dwadzieścia p'ęć tysięcy za t.rochę 
trawy! Powinienem przy 'l' pić do t go 
inleresu. 

-- Do licha! -- krzyknął olśniony sze­
ryf. -- Wkopał się na ukos pod trawnik 
poprzez piasek. Moglibyśmy w niesl~ol'i­
czono.'ć pchać żerdkamI w piasek. 
Obrócił się i krzyknął na robotn ików. 

Po pół godzinie znaleziono zwłoki. Gdy 
Hastinl!s zobaczył oświetloną dziurę nu­
m r 14, usiłował uciec. Dare mn ie. O 
drugi ej w nocy szeryf odprowadzi! 
Charliego do domu. 

-- N ie będę pytał, kąd 
dział, gdzie szukać zwłok -
do Charliego. -- Jestem panu 
wdzięczny. 

pan w ie­
powiedział 
po pr tu 

Nazajutrz Charlie pracO'wał w swoim 
ogródku, gdy nadeszła sąsiadka Jan 

8 

Sammers z sl.cściotrU ięcznym ni mo­
wlęciem na ręku. 

- Charlie! Masz kłopoty z policją? 
-- zapytała. - Wczoraj był tu . s~ ryf, 
a w nocy takie przy zedl po CIebIe. 

Stary człowiek pocz.uł jej rękę na ra­
mieniu i wzru.szył się. Jane była podob­
na do Sarah. 

-- Nie mam kłopotów odparł. 
Towarzyszyłem szeryfowi lIa plac g~­
fowy. 

-- Nie iartuj ze D"llIlie. Być może. 
przycinałeś Kiedyś trawę na placu gol­
fowym, ale w golfa nigdy nie grałeś. 

- Masz rację, zawsze tylko pracowa­
łem na polu golfowym. 

POChylił się nad kwiatami i 
ślał, że kiepskO by byłO, gdyby 
pano kilka pól goJCowych w 
Jorku.. Ale to było dawno ... 

KONIEC 

pomy­
r07ko­

Nowym 

Tł m. JA NOGAJ 

l 

DzIeń wstawal, jak zwykle, gorący na 
Florydt:·e. Przy I.c"<llem do pracy o d7.._­
sięć minut za pó':no i obawiałem si , że 
Sam Threckle pl'"lKt: c lą dnió vkę b I ,e 
mi dokuczał. 

Przyj~t m pracę u tego przykr o {a­
c ta nie z \\IyOO1'\1, ale dla ~o, ze dwa 
la a temu popełn I m bląd. Chcąc 73:'0-

bić na dalsze lud la, 7.aam;ażowalem i 
przy wyręb'e lasów. Dobry zarobek. Pod 
kon'cc tygodnia wyszli 'my z mokradeI, 
aby zabawić się w 11 bli<skiej mieścinie. 
J ki: facet o zu -Iwal przy grze w do­
mino, przyłapałem ~o. on wycią/!,nąl nóż, 
a ja zdzielił m go bute I.q od p iwa w 
głO'wę. Jak się okaz.'lło. był to syn tam­
tej 7.cJ!O szeryfa. Sad przy ięgl 'ch skła­
dał się z kre\\nych po·7.kooO\vanego . 

(Dalszy ciąg w na tępnym numerze) 

http://sbc.wbp.kielce.pl



STRONA ECHO DNIA 

arto wiedzieć, zobaczyć, posłuchać arto 

Środa 
26 czerwca 

1974 r. 
lliiś sk!adamv życzenia 

JANOM, 
PAWŁOM 
PAULI OM 

jutro 

WŁADYSŁA WOM 
MARIOM 

W 1295 r. - k"ronxja Pnemy· 
.10 Ił na króla Polski. 

W 1869 r. - ur. się Morlin 
1",nuersen Nexo, pisan duński (zm. 
.• 1954 r.). 

W 1945 r. - w Wa:szawie o­
"y,-rto pie-rwnq bi bliote-kę pUbli~. 

ną· 

W 1945 r. - w Katowicach rot· 
DO:xęła działalność poń~twowa fil· 
homlo;,ja. 

W 1955 r. - 23.-20.VI. w Pol­
sce p.zebywał z: wizytq premie-r i 
m.inist~r spraw lagronic.J.nych In· 
-iii , Jawoharlol Nehru, 

CODZIENNY 
:-łOROSKOP 

Jaki jesłeH 
Je-~e$ zarozumioły ; wyn;o.sly. 

M niemo.w o sobie , że ;e-sJeś co 
najmn;&j "pępkiem św iotu". Zda­
je Ci się, że cole otO-:"ZłN1 , C! mus; 
jjl'J Tobie pOdpOHqdlt.cwoć, Twoje 
sfwicrdzertia j przefco-nCM;o POWin­
ni ,rNiJioć la wyrOClrl 'e. Owszem 
jesteś inteligentny. bys1ry. ole nie 
j~"" .. ś (>j fok d oskonaly, żeb-y być 
;uc(ktadem d/o innv: h. Lubin 
ksiqżki. ładne ub~'OfY , stoć C;ę na 
fa I dlafe-go chcesz być wyże-j 
n ',ż inni. 

Kielce 

TEATR 

Im. S, Zeromskiego - "Odwe-
ty' L. KruczKowslnego 
g. 18. 

K l A 
"Romantica" - "Nie n1a moc­

n:ten" - pol. kol. l. n, g. 15.30, 
1"1.30 I 19.3\). 

"Muskwa" - "Jako\v Bogomo­
łów" - ZSRR, pan., ~: oJ. l. 14, g. 
8.30, 10.30 i 12.45. "SutjeslC2" -
I i II cz. jug. pan. ko!. l. 14, 
g. 15, 17.301 i 20. 

Bajka" - Wc~t Side Story·' 
-'\JSA, p-an. 'kol. l. 14, g. 16 i 
18.45. 

"Robotnik" - "Królowe Dzi­
kiego ZJchodu" - fl anc t:ski, kol. 
l. 14, g. 14.30. "Hait.l - wyspa 
przeklęta" - U::>A, pan. kol. l. 
16, . HI.30 1 19.15. 

n.-;ł..k.alkau - Sa.cco i Vanzet­
U" - wl., kol l. 16, g. 16, 18 
I ~O 

"Letnie" - "Tropicie l ślad6\v" 
- rum. kol. l. 11, g . :0.15. 

PRZE llSPRZEDAZ bllc tOw kino­
wych - ul. Sienkiewicza 33, godz. 
1l-1~ 

OYŻURNE APTEKI: nr l, ul. 
Buczka J7/39, I nr 107, ul. Slen­
kJ nwicza 15 

T E L E F O N Y: 
PogotC'wle Ra tunkowe 599 , Po. 

gotrl\vie MiliCYjne 991, Pogotowie 
wsw 416-25 Strd Poża rna 998, 
Pogotowie Energet~ czne Kielce -
Miasto 464-30. Kielce-Teren 430-63, 
Pogotowie wodno . kanall zacYJn~ 
508-11. Poczt l:!formacJa o usłu ­
gach 911, Hotel .,Centr alny·· 420-41, 
Informacja kolejowa 930. Pogoto­
wIe hydrauliczne. energEtyczne I 
d1wlgowe KSM 414-oZ. Pogotowie 
gazowe czynne calą dob<: 4Z0-n, 
Pogotowie telewlzy Jne .77-98. Po· 
gO lowle cieplne czynne od godz. 
7 do 15, tel 478-92. od gcdz 15 
do 23 - tel. 440-31 , Pogotowie elek­
tryczno-wrdocłągowe MZBM czyn­
ne od godz. 15 do 23 - tele-
fon 457-89. Informacj a slużuy I 
zdr owia czynna w godz. 1-tO 
tel 481-BO 

POSTOJE TAKSO\ Eli: ul. Slo- . 
wac:'iel!o 47~-10 dworzec PKP I 
144-33. pl. Obrońców Stalingradu 
426-48, ul. Planty 437-11. laksówki 
bagażowe ul. Swi<:tokrzyska 469- 9. 

Radom II 
T E A T R 

lm. S. Zeromsk.iego 
ny . 

K I N A 

nl.aczyn-

"H łiyk" - "Taśmy prawdy"'­
USA, kol. l. 16, g. 15.30, 17.30 i 
19.30. 
"Przyjaźń" - "Nokaut" - jug. 

kol. l. 18, g. 15.30, 17.30 i 19.3. 
"Odeon" - "OJciec chrzestny" 

- USA, kol. I. 18, g. 16 i 19. 
"He)" - uGlos na sprzedaż" -

wL. pan. kol., l. 16, g. 9.30, 15.30, 

17.30 i 19.30. "Raport 36" - ko­
reański, l. 14, g. 11.30 i 13.30. 

.,''''aiter'' - "Syn Godzillitf 

jap. pan. kol. I. !l, g. 16. 18 I 20. 
,,:\lewa" - Nie zeslarzejemy się 

razem" - francuski, kol. 1. 16, 
g. 15.30, 11.30 i 19.30. 

OYZUIt E APTEKI: nr 15, pl. 
Konstytucji 5. nr 10 pl. Zwycl<:­
stwa 1 

TELEFONY: Strat P~tarna 998, 
Pogotowie R atu nkowe 999, Pogoto­
wie Gaz"we 224-30, Pogotowie Sie­
CI Elektrycznej Z19-J3. Komenda 
MO 251-36, Pogotowie Milicyjne 
991 
PO~TOJE TAKSOWEK: ul. 

Grodzka 229-52, pl. Konstytucji 
228-52. Dworzec PKP 268··88, ul. 
:Zwirkl IWigury 418-10. 

Skarżysko 
K I N A 

,,'\'olność" - "Królewna w 0-
ślej skórze" - fr., kol. dub. I. 7, 
g. 15.15. "Mieć 20 lat w Aures" 
- fr. kol. I. 16, g. 17.30 I 19.45. 

.. ,Swit'* - "Goya" - I i II cz. 
NRD, pan., kol. dub. l. 14, g. 
17 i 19.25. 

,,1\tctalowiec" - .,Cenny łup" 
- fr., pan. kol I. 16, g. 17 i 19.30. 

.,Zwiazkowiec" - .,Poskromie­
nie złbśnlcy" - USA, pan., kol. 
1. 14 .. e:. 11. 

APTEK DYZURNA: nr 46 
ul. A oteczna 7. 

POSXOJE TAKSOWEK: Dworzec 
Główny PKP - 70S, osiedle Mi­
lica - 22-44_ 

Starachowice 

K I N A: 

"Robotnik" - ,.Ty ja" 
ZSRR, kol. 1. 16, g. 15, 17 i 19. 
"Paragon gola" - pol. l. 11, g. 
11. 

"Star" - "Zbroonia jest zbrod­
nią" - francuski, kol. l. 16, g-odz. 
17 i 19.15. 

PTEKA DYZURNA: nr %t 
ul. MarS7.ałkowska 17. 

POSTOJE TAKSOWEK: pl. 
SVlierczewskle~o - 310, Dworzec 
Zachodni PKP - 380. 

Ostrowiec 
K I N A 

.,1IuŁnik" - "Echa dawno ml­
nionych dni" - ZSRR, pan. 1. 11, 
g. 15.30, 17.30 i 19.30. 
"ZOr~a" - "Pan Hulot wśród 

samochodów" fr., kol. 1. 11, g. 
16 i 18. 

"Przodownik" - .,Laularzy" -
7SRR, pan. kol. l. 14, g. 17 l 
19. 

,1. P TEKA DYZURNA: nr 71, ul. 
Starc!(unowska 1/3. 

POGOTOWIE r-ATUNKOWE: tł!!. 
99 

POSTOJE T KSOWEK: teł. 
15_73 I 37-92. 

UWAG ! Za ewentualne unia­
ny \V repertuarze kin, czynione w 
ostatniej chwili, redakcja nie od­
powind3 . 

PROGR M I 

14.05 $piewa " azowsze" 14.35 
Wakacje z muzyką 15.10 Wak.acje 
z muzyką 15.35 Operelka, jej 
twórcy i wykonawcy 16.10 Dy"ko­
teka młodych - Londyn 16.35 Dy­
skoteka ml'>dych Budapeszt 
17.00 Radiokurier 17.20 PiosenJrl 
kab3Cetowe 17.32 Kcacert Chopi­
nowski 18 CO Muzyka i Ał:tuatnos­
ci 1825 KrOtllka muzyczna z Fe­
sUwDlu "Opole-74·' (I) 19.25 Gwiaz­
dy Jazzowych estrad lt.45 Rytm, 
rynek . reklama 19.55 Alkohol, al­
koholizm, alkohol 20.00 'Naukow­
cy - rolnikc>m 20 .15 Melodie roz­
rywkowe 2030 Xl! FesUwał pio­
senki PolSkie j . OpoJe-14'·: Kon­
c e rt inaul!uracyjny 22.45 Jazz do 
tańca 23.10 Kronika sl>Ortowa 
2 .21 Bea do t"ń"a 0.18-2.55 Pro­
gram nocny Z Łodzi. 

PROGR 1\1 II 

14.00 O ~d,rowiu dl" zdrowia 
14.15 .. Histo~ia ze starego kufra·' 
- r p p. 14.35 Mozart: Symfonia 
I!-mo l KV la~ J500 Radiof .. 'ie 
15.40 AUdycja fOlklorystyczna 16.110 
W trosce o słowo i treść 1~ .15 
A . Rere:: Koncer sl<rzypcowy 
.• Pami.-ci Anioh"' 18.20 T"rmjnarz 
muzyczny (R. Wagn .. r) 18.'0 Fch3 
rlnia Jfidl'l Jrp .. · -s t Vf""ire 7niv· ... 1n n.') 

5' »i ~wa Ma., -lia Jack'on 19.30 Te­
atr p~: ,.We'7;\v~nio·· s."ch. 
?n 11"1 On ........ ' .~ nr"pr \r;:ro inT-:n­
nhau-er" R. 'Vaenera ?' .~O ' \Vi~­
dcrności sPortowe 21.55 Obrazy 1'0-

dzinne 22.10 G. F. Haendel: ora­
torium "Dettinger Te Deum" -
fragm. 22.30 Uniwersytet OIRT 
22.50 Wiersze E. Szemplińskiej-So­
bolewskiej 23.00 M. Ravel: Kon­
cert fortepianowy G-dur 23.40 
P. Czajkowski: Kaprys włoski 
op. 45. 

PROGRAl\1 III 

15.05 Program dnia 15.10 S. Gail­
lard - weteran happy jazzu 15.30 
Herbatka przy samowarze 15.50 
Kwadrans prze.bojów zespołu "Jef­
terson Airplane" 16.15 Organy -
kształt i dźwięk 11.15 Kiermasz 
plyt 17.40 Co w prawie piszczy 
- mag. 18.00 Kroniki wloskie 
18.45 Ballady po polsku 19.35 Mu­
zyczna poczta UKF 20.00 R emini­
scencje muzyczne 20.45 Teatrzyk 
,Zielone Oko": ,.Lipcowa noc"­
słuch. 21.10 Wstep do scherza 

gra duet Gładkowski-Zgraja 
21.25 C. King: F"antazia 21.50 Ope­
ra tygodnia. G. DonizeŁti: "Anna 
Boleyn" 22.08 G wiazda siedmiu 
wieczoró\v zespół "J'ethro 
Tuli" 22.15 Trzy kwadranse jazzu 
23.~5 L. 1\ rmstrong i c a ly ten 
sWling 23.58-24.00 Na dobranoc 
śpiewa H. Pa/(ani. 

PROGRAM LOKALNY 
16.43 Omówienie programu 16.45 

Radioreklama 16.50 "Nasze spra 
wy" - komentarz J . KOłOdzieja 
17.00 Program dla wsi - w oprac. 
Z. Wierclakowej 11.50 ,.Odpowia­
damy na listy słuchaczy" - aud. 
S. Chmieiewsklego 18.00 Dziennik 
radiowy 18.08 Piosenki z Listy 
Przebojów. 

Dziś 
PROGRAM I 

Politechnika TV - Fizyka 
14.:15 - Elementy fizyki jądrowej 

- cz. 5 
15.00 - Cząstki ęlementarne 
15.3S - Informacje, towary, pro­

pozycje 
15.50 - Piłkarskie MS - J~a­

wia - RFN 
W przerwie około 16.45 - Dzien-

nik TV 
17.45 - Losowanie Maleg<> Lotka 
17.55 - ,.Dziś burza mó~ów" -
18.30. - Dziennik TV (100101") 
19.15 - Dobranoc 
19.20 - Pilkarskie MS mecz 

Szwecja - Polska 
W przerwie ok. 20.15 - Wiado­

mości sportowe 
21.20 - Z cyklu: "Ludzie z pla­

katów" 
21.50 - "Czworo w przedziale" -

A. Awerczenko 
22.215 - Dziennik TV (koolor) 
:nAO - Przegląd pitl<a.."lrich MS. 

PROGRAM n 
17.30 - Wiedza i film: "FolIdor 

Spisza i Orawy" - w I"ro­
gramie filmy 

17.5Q - ,.Godzina Orfeusza" 
mag. 

l8.l0 - Dziennik TV (kolor) 
19.15 - Dobranoc 
19.20 - Informator turystyczny 
19.50 - ,.Diabelskie sztuczki paol 

Wenus" (kolor) 
21.20 - Klub Dobrej Roboty 
21.50 - 24 godziny 
22.00 - Spotkanie na Targach 

Brneńskich 

Ogłoszenia drobne 
POKOJ do wynaj<:cia. Kielce, 

Kochanowskiego 10. 2a461-g 
SPRZEDAM --;;'oskwicza" 412~ 

Kielce, tel. 503-79, po godz. 15. 
20483-g 

ZAGI ĘŁA 3,5-MIESIĘCZ AC 
suka rasy bokser, żólta Z biały­
mI plamami na nosie I piersi. 
Znalazca proszony o powiadO­
mienie za wynagrodzeniem nod 
adresem: Kielce, owowiej­
ska 15/158, po szesnastej. 20438-g 
-PURTAK-r.taria, zam~ielce, 
ArmII Czerwcnej 76 39, zgUbiła le­
gitymację szkolną wydaną przez 
Technikum Mleczarskie w Kiel­
cach. 20486-g 
-WALOON Danuta zam. w Kiel­
cach, zgubiła l ;?.,;itymacj<: szkolną 
wydaną przez MEdyczne Studium 
Zawodowe \V Morawicy k. Kiełc. 

20485-g 
- MOSTEK:'---:A:-n-d7 r-z-e-;j---::(Kie lce, 
Szkoln" 3929) zll'Ubil karty dro­
gowe nr 16, 35. 8ł wydane ptze% 
KPRB nr 2 w Kielcach ora~ dru­
ki materiałowe . t0481-g 
-ORVGALAK - Andrzej zgubil Je-
"Itvm.cje studencką nr 12121 
WSI Kielce. 20452-g 

WOJ NER fa .. ek. zam. KlelC"e, 
Krakow,lta 17, 7~ubił legityma­
cję < .. k nlna wyd3Jlą przez II LO 
w Kie lcech. 20460-g 
~SAK-Joa'l1n-a- zam.-Nowa 
Siu ;a, rl(pb'ł3 le~itym~cj<: 
s?'knlra wydauu1 nrzez VI T"'" "1 

Kielcach. 2O+7Z-g 

wiedzieć, zobaczyć, 

Jutro 10.3S - "Wybieg" - film 
PROGRAM I , "Al Capor;e I 

9.09 _ Finały MS w pUce noż- TV T~chmkum 
nej (powtórzenie meczu 13.45 - BotanIka 

I ~ ) 
I ~. 

z d!l1.a 26 bm.) 14.30 - Me Chanizacja 

PRZETARGI 
KIELECKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

PRZEMYSŁOWYCH 
W K 'ielcach, ul. Gen. Hauke Bosaka nr 2 

og'łasza n przetarg nieogranic~ny 
na sprzedaż sam.ochod~ marki "warszawa", typ 224, nr 
ka 315126, nr podwozIa 157843. Cena '.I."ywoławcza 
18.000 zł. Przetarg odbędzie się w dniu 17 lipca 1974 
godz. 10 w świetliCY KPIP w Kielcach przy ul. Gen. 
Bosaka nr 2. Przystępujący do pr.zetargu obowiązani 
żyć w kasie przedsiębiorstwa, co najmniej w 
targu wadium w wysokOŚCi 10 proc. ceny 
mochód można oglądać codziennie na teren:ie 
i transportu pod powyższym adresem, w godz. 

WOJEWÓDZKI ZWIĄZEK SPOŁDZIELNI 
w Kielcach, ul. Kościuszki 11 

ogła.sz:a przetarg 
na wykonanie robót remontowo-budowlanych, 
wodno-kanalizacyjnych, centralnego ogrzewania i 
nych oraz drogowych i ogrodzeniowych w budynku 
Kościuszki 16 (budynek po byłej stacj~ knwiooawstwa). 
min wykonania robót III-IV kwartał 1974 r. Pełna 
mentacja techniczna do wglądu w dziale inwestycji 
Kielcach przy ul. Kościuszki· 11, w godz. 7-15. W 
gu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe, 
cze oraz sektor gospodarki nieuspołeoznionej. Oferty 
rządzone w oparciu o wyżej wymienioną dokumentację 
niczną należy składać w zala<kowanych kopertach z 
"przetarg" w Wojewódzkim Związku Spółdzielni 
dów w ~ielcach, ul. Kościuszki 11 w terminie do 
ca 1974 r. Przetarg odbędzie się w dniu 15 lipca 
godz. 10 w biurze WZSI przy ul. Kościuszki 11. 
s~bie wybór oferenta lub u1ł1lieważnien.ie przetargu bez 
ma przyczyn. 

URZĄD MIEJSKI W OSTROWCU 
ZARZĄD GOSPODARKI 
ogłasza II przetarg nieograniczony 

na sprzedaż połączoną z rorz.biÓrką następujących 
mieszkalnych i gospodarczych, położonych w Ostrowcu 
tokrzyski1m: 

l) ul. Denkov.'-ska 23 - budynek mieszkalny, 
zabudowaniami gospodarczyunrj - cena 
8.407 zł. 

2) ul. Denkowska 25 - budynek mieszkalny, 
zabudowaoialITIli. gospodarczyrn,i - cena 
13.097 zł. 

3) ul Denkowska 27 - budytnek mieszkalny, 
zabudowanianli gospodaJroZytmi - cena 
12.559 zł. 

Przetarg odbędzie siG w dniu 15 lipca 1974 
rw gmachu Umędu MiejskiegQ w Ostr{)IWcu 
priy ul. Głogowskiego 5 (pok. 65). 

Wadium w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej 
wpłacić do kasy Zarządu Gospodarki Terena.m..i (pok. 60) 
później w dniu przetargu do godz. 9. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
we spółdzielCQ;e i osoby prywatne. Oferty w za 
kopertach należy składać w teTm~nie 14 dni od 
nia się ogłoszenia w prasie, do godz. 9 w dniu . 
Zarząd7J:e Gospodarki Terenami (pok. 65). . 

Po dokonaniu rozbiórki teren winien być uprzątnięty 
koszt wykonawcy. Zastrzega s:ę prawo wyboru 
unieważnienie przetargu bez podania przyczyn. 

Jeśli przetarg nie dojd'lie d'O skulku w podan)'lm 
to trzeci przetarg odbędzie się w tym samym dn.;u o 
12. W trzecim przetargu ceny nieruehoIności zostaną 

>lle o 25 proc. 

Podziękowanie 

Wseystkim, którzy wz·ęli udział w 
pogrzebowych 

ś. p. MARll ZABIEGOWEJ 
w dni-u 18 czerwca 1974 r., a szczególnie Radzie 
dowej Kieleckiego Przed ·ębiorstwa B''''ń\lC'l l'.~' 

Miejskiego, Koleżellstwu, Wielebnym S:ostrom 
linie i Olafie z Zakładu Specjalnego przy uJ. 
Ludowej 36 oraz Przyjaciółkom i Znajomym 
nie kwiatów i okazanie nam serca w tych 
chwdach serdeczne wyrazy podziękowania 

Dnia 14.VI.1974 r. Zimarl w Warszawie 
po kIótktiej chorob:e, w wieku lat 82 

ś. p_ 

STEF AN Z A R N O W I E C K I 
emerytowany nau~zyciel, odwa<=zony Krzyże1Tl 
ler k;an Orderu Odrodzenia Polski, Srebrnym i 
wym Medalc-m za długoletn<'ą 5ł żbę,.. najle-pszy 
Ojciec i Dz:adek . 

Pogrzeb odbył się w Warszawie, na cmentarzU 
munalnym na Powązkach, o czy'ffi zawiade:'!Tlia VI 
ululonym żalu 
21)483-g rOOlrin'.l W 

http://sbc.wbp.kielce.pl



rtii 
Babiuó podkreślił, 

~ rezultaty pracy na-
rodu na polu rozwo­

r czego św iadczą o 
reaJ~zacji programu 
PZPR i postanowień 

Konferenc}i, o wy­
prz~yslu i 

rosnącej efekty'w-
arowania. Swiadczą 

lmoc'ni !miu sił "Polski Ludo_ 
się socjalisty­
wartości na-

pra­
oraz 
po­
na-

że 
sy-

przeprowa­
Politycz­

podstawy do 
. JZ rząd PRL w 

POlItyce prawidłowo rea­
postanowienia I Krajowej 

PZPR. Skuteczność 
~ządu, jego inicjatywa 

osć umożliwiła osiągnię-
ostatnich latach dal szego 
w państwowej. 

partii - powiedział 
- dobrze służy u­

lU jedności naszego na­
a zasięg inicja tyw pod_ 

z okazji XXX-lecia 
Ludow ej d Dwod-z,i, iż 

robotn icza i ludzie pra­
lają stanowisko KC, 

odpowiednią 
uczczenia don i06le j ro­
lest wysiłek na rzecz 

SOCjalistycznego 
we w szystkich 

lizuą VI Zjazdu, 
I Krajowej Kon 

"u .. , ..... wJ KC - Biu­
oraz Sekretariat, 

i rozstrzygaly wiele 
spraw i proble.mów. 

przytoczyl przykłady pod 
.. d.cyZji oraz prac i stwier 

. uChwaJy Biura Politycz-
I Sekretariatu okreslają 

działania or~anjzacji 
w realiLacji w~lo­

spoleczno-gospooar-

i~zUjąc do pracy partii 
zinie k:.ztaltowan ia so­
ZDych postaw świa-

E. Babiuc:l pod.kre­
zarówno Biuro P oli ­

jak i Sekretariat KC 
sytuację na po­
odcinkach f r ontu 

Cznego i w różnych 
pracy ideowo-wy­
Pozytywne r ezul­

osi m.in. realizacja 
ch planów ideologi-

pracy partii. Wiele jed­
. Pozo taje jeszcze do zro­
. ZWłaszcza w dziedzinie 

y marksiz'mu-Ieni-
głębszego wyiaśnienia 
polityki par tii. 

ECHO DNIA 

• 
I 

• • • I szec I ą 
• • • 
I yClu s 
nianie pTŁeświadczenia o gJ~bo­
klm związk u rozwoju POlski i 
csobistycn interesów ludzi lJracy 
z socja:izmem, kształtowanie w 
tym duchu patriotyzmu, rozwija_ 
nie inicjatyw, aktywnośc i i dys_ 
cypliny społecznej oraz poczucia 
odpowiedzialności obywatelskiej. 

Sekr etarz KC zwrócił uwagę 
n 'i dalszy dynamiczny rozwój 
naszych s t06unków z ZSRR, 
który-::h glówną przesłanką 

Omówienie wystąpienia 

E. Babiucha 

na XIV plenum KC PZPR 

jest jedność poglądów i bra­
terskie współdZlialanie naszej 
partii z KPZR. Wielką wagę 
przywiązujemy również do 
rozwoju sąsiedzkich, brater­
SkiC:l stosunków z Czechosło­
wacją i NRD, P a rtia będzie na­
dal wnosiła swój wkład do 
zacieśniania jedności państw 
socjalistycznych, do id eowego 
zespalania ruchu komunistycz­
nego i robotniczego, do umac­
niania sil postępu i pokoju. 
Mówiąc o r ealizacji zadań 

mających na celu dynamizo­
wanIe i przysp ieszenie rozwo­
ju społeczno-gospodarczego, E . 
Habiuch stwierc.lzl ł, że p o VI 
Zjeżdzie PZPR podjęty zestal 
kompleks działań mających 
na celu umocnienie socjalisty­
cznego państwa i akywizowa­
nie społecznych form współu­
działu Judzi pracy w budow­
n ictWIe socjalistycznym. Przed 
podejmowaniem waŻDych de­
cyzj.i kDDsekwentn ie stosuje 
się metodę kojarzenia szero­
k ich konsultacji społecznych z 
rzecZ<YWą i wnikliwą eksper­
tyzą fac::tową i naukową. 

Okres po J Krajowej Konteren 
cp partyjnej był s~czegóJ.nje o­
wocny z punktu widzenia umac­
niania naE.c.ego pańs\.wa, a zwlasz 
cza terenowych organów władzy. 
W pelni sprawdziła się deCYZJa 
Vl plenum KC o utworz eniu 
gmin oraz powolaniu gminnych 
organizacji partyjnych. Do.bne 
wystartowały do pracy powJato­
we i wojewódzkie rady narodo­
we. W prezydia~h tych rad 
kształtuje się nowa plaszcz~zna 
sojunn,czego wspóhlziaJania par­
tii stronnictw oraz dzjaJaczy bez­
pa~tyjnYCh. 

Edward Babiuch zwr&:ił u­
wagę, że w O'itatnim o~resi.,: 
w iele zrobiono dla r ealizaCjI 
uchwały B iura Politycznego w 
sprawie związków zawod?-
wych. Jasne sprecyz.owaD1e 
zadań ruchu związkowego we 
w szystkich dziedzinach jeg~ 
działanIa umacnia jego rolę l 

autorytet. W centrum uwagi 
B iura Politycznego i Sekreta­
r iatu KC znajdują się również 
spra v ideowego wychowania 
młodzieży oraz umacniania ru­
ch:.. mlodz.ieżoweco. Nowy mo­
del ruc:lu młodzieżowego dał 
lepsze formy pracy, ale w 
dziedzinie tworzenia ogólno­
narodowego frontu socjalisty­
cznego wychowania wciąż je­
szcze więcej pozostaje do zro­
b it<-nia . Dużego wysiłku ze 
strony partii wymagać będzie 
także ióeowo-polilyczne w spar­
cie i zabezpieczenie reformy 
sy temu edukacji narodowej. 

Jednym z decydujących wa­
runków sprawowania przez 
partię jej ki rowniczej roli i 
r ealizacji zadań budownictwa 
socjalizmu jest stan i jakośt 
szeregów partyjnych. Do par­
t ii należy obemie ponad 2.333 
tys. czlonków i kandydatów. 
Nie ma potrzeby zwiększać 
zbyt zybko ilości człon ków 
pa. ... W. L:ależy nam na tym, by 
szeregi partii za ilali najlepsi, 
najbardziej aktywni, świado­
mi i cieszący 5ię autorytet m 
w swoi"'h środowiskach bez­
nartyjni. Takich ludzi ta ­
Ie k.ształt.uje nasza 5ocjąli.sty-

czn 
czna rzeczywistość, oddz·aływa­
nie naszej ideologii, przykład 
przodujących członków partii 
i bezparty Jnych. 

W rozwoju szeregów partii 
szczegÓlną \\ agę pr~ywiąz uje się 
do uluacniania jej robotniczego 
trzonu. \Vynika to z r05n~cej roli 
klasy robotniczej w bu do wni­
ctwie socjalizmu. J\fówiąc o t y m, 
że dla dalszego umocn h:nia j ak­
tywizacji 5zere~6w partii wielkie 
znaczenie będ z.ie miała wymiana 
przed VII Zjazdem legitymacji 
czlonkowskich - E. Babiuch po­
wiedział, że ma ona na celu dal­
szą aktywizację szeregów party j­
nych, os.iągnięcie wyiszej sku­
teczności działania wszystkich og­
Diw par'tii. Niezbędnym warun­
kie.m wydania nowej legitymacji 
będ2.i.e uzyskanie przez ka~ego 
członka PZPR dobrej oceny jego 
partyjnej postawy i działalności. 
Będzie ona uwzględniać wykony­
wanie podstawowych obowiązków 
statutowYCh, społeczną i zawodo­
wą aktywność. 

Za pól lora roku VII Zjazd 
partii oeeni działaJnośt KC I 
caJej partii za okres kadencji. 
P~zyjmie zaloienia planu S-let­
n.ego na lata 1"6-1980, oraz 
perspektywiczny pla n bUdowy 
rozwini tego społeczeóstwa 0_ 
cjaJisty.,.~nego do roku U90. E. 
Babiucb zapowiedział, że po za_ 
kończeniu gł6wnych obchodów 
jubileuszu XXX-lecia PRL od­
b~dą się plenarne posiedzenia 
komiteLów wojewódzk ich partii 
na temat oceny wynikÓW spo­
leczno-gospodarL."ego rozwoju 
województw w I pÓlroczu br., 
oraz zadań do końca roku . n z_ 
pośrednio po t ych posiedzenia ch 
decyz je komitetów wojew6dz­
kiCh ODlówione zostaną na ze­
b ran iach wszystkich podstn w o­
wych OTganlzacji partyjnych. 

Realizujac postanowienia I 
Krajowej Konferencji w spra­
wie programu wyżywienia na­
rod-u, w tym roku odbędzie 
się posiedlZenie KC na temat 
problemu iywnoociowego i 
dróg j go rozwiązanIa. W 
końcu br. na kolejnym po ie­
dzeniu KC omówiona zo tanie 
problematyka ideowo-politycz­
nego umocni enia s zere~ów Dar­
t ii. Dokona si~ na nim rów­
nież oceny prac przyl'otowaw­
czvc:~ do wymiany legityma­
cji. 

IV kwartał br. - to począ­
t ek kampanii prawozdawczo ­
-wyborczej. Jak stwierdził E. 
Babiuch, ~dzie ona miała 
szcze ólne znaczenie. Poprz"­
dzi bowiem przygotowania VII 
Zjazdu PZPR i odbędzie się 
na przełomi.. cłw6ch o<tatnich 
lat lanu S-letniego, któ-e m"­
ją decvdl1il!(," zn~~z"ni.. cłh 
urzeczvwi sln:en ia programu VI 
Z jazdu. 

W zakończoniu wystapi€!l!a, 
mówca oodkreślq, że talą 
cecha dziahnia _s połów ki­
rown icz~""Ch w 'Ionionych I) zoz 
KC i przprl nim Qtl"owi d'zial­
nvch sa I"ninowel(ie normy 
pracy p"r vi!, i. Dobrv <lvI 
prac ... i właściwa a'm-xf ra 
coraz <ł"7D>r7 oj uoow -z'echni:a C'ic: 
w Dartii i w ż iu <tnlO • !­

n ... m. HI", ." t,., r ozw'''7 W:I-
nie 7:tdł'r- ł $'t rńwno"z· :.,;p u-
m3C'11i'" i y"'w",,.,l b ia t''l''''''.;.,) : .. t 
ne treści ż cia <"POI~zne o. 

p 

PEKIN. Pu bYł tu zef 
radzieckiej de! gacji rządo­
wej na rozmowy radziec 0-
-chiń kie w prawie urt'g u ­
Jowania problemów grani z-
nych, wiceminister praw 
:z.agyaoiczilych ZSRR, Leo-
nid Jljiczew. 

DELHI. UC2:oik oficj lny 
indyjs iego d par ame n ! 
energii atomowej zde-
mentował informację ja-
k2. ukazała ie: ostat-
wo w pra ie ind j kicj, 
Jakoby Indie przygotoWY­
wały ek plozję ładunku ter­
monuklearnego. Inf rmaeja 
ta jest "caJk~ bezpod-
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,rzed moskiewskim szczytem 
~~------------------------

• le 
g , c· 

DOKO CZEN E ZE 
Prze d odlotem z 

R. ixcn z!ożYł oświad ZCD 'C, 

w którym podltreślił, że j 1;0 

podróż do Z RR .. da mu moż­
ność pGnownego spotkania z 

ekre.arzem gt!n~l'ałny 11 K.~ 

KPZR, L. Breżniewem i je­
go kOlegami. P ragniemy u­
m~cnić d\ u tronne to unld 
między dwu najpot~żniej zy­
mi pań twami świata - po­
wiedział prezydent. po­
dziewamy ie: rozszerzyć re­
ry WSPÓłpracy, aby położyć 

kres kcnf ntaej\ w new.-al­
g-lcznyCh rejonach wla1.a.. 

Nie hamować 

tempa prac! 
DOKOŃ ZENIE ZE TR. 1 

drugim ważnym oodziale Zakła­
du B e tonów Komórkowy h -
w hali spr żar k, klóre łUżyć 
mają do pneumatycznego tran-
)Jortu przemielonych surowców 

na oddzia ł dowwni. o praw­
da roboty budowlane są już na 
ukończeniu, ale inwe tor ma 
pr t nsj~ do prz.edsi~bior twa 
do w ksporlowyeh Wytwórni 
Materiałów Budowlanych "Fa­
b('x-Zremb" w Warszaw i . P 
pro tu w SwierLach brakuj do 
tej pory pi ciu końcowJch 
chłoonic do sprężarek , pOOC7..aS 
gdy trzy z nich powinny na­
dejść na plac budowy najpóź­
nj('j do 15 maja. Hamuje lI) 
rozpoczęcie montażu spr żar k 
i in talacji sprężonego powi­
trza. a domiar złego to samo 
prl. dsiębiorstwo opóźnia dos:'l­
wę 2 zbiorników hydroforowych 
do hydroforni. co j suz" bar­
dZi (> j hC!"!,l)likuje syluac.ię. 
Stąd ap I do ,.Fab xu'· : 

Wczujcie qię w sylu;!cię bu­
downiczych i nie hamu jcie t m­
pa prac. bo roboty jes t j2szczC 
sporo, a materia lY budn ,,13nl' 
~ą potrz bn od z.graz. i" t , 1-
ko na placach budów Ki I"c-
czyzny. (E. Kr.) 

Randka złodziei 
policjantów ) • 

l 
26.VI. RZYM PN'. Po 'oz trzeci % 

nędu w tym .omym dniu 2LVI. doloo­
nono rabunku w jednYfR t oddz lołów 
banku w Med lolon'e. Kiedy 21 c._· 
co '973 r. bonk zentoł ob<obo .. ony po 
'Ol drvgl z rzędu i w takich sa",ych 
oIoołkznoicioch jok 2' ereNIeo '972. 
policjo było tdonio. i bvl to zbleq 
okoł icznośc:i . Nie pn.ds4ę\Nli~to ład· 
nych irod\ów ostrożności no dl O .ń 21 
cl~::a 197' r. W r«,"ref;' t bon· 
dtci ponownie zjow1li s:. w bCH'l~u I 
b t iodny<h orrenltód. cod o,oIJ,q 
uiyl:io I><on l. wvn, eśll 5 ",In lirów. Po­
'-c!o n ' . t'ow< ło s le no to IPotlrl'Jn-. 
ObKni. wlodte j.Ji moją P ~.,ił . ł, 
n-". b 'o t.,dł\ ..... " t~~ ełJu okołi.-t"'loki 
i la rołw.Jn\:u dokonn1i ci sami t"t"~ 
stępe.... PCN'!.to;e pył .... ,j.. Ctv ,f..w" 1~i 

JO 'O~. " czetw::o, bonk 1~'O ' . ob-. 
robowany. 

sta, na i rai z~-a" - pod­
ki' .:.m rzecznik. 

TOKIO. Burml trzowie 
Hiro zjm I Naga aki w to­

owali protest do amba 2dy 
br yj kiej w Tokio prtt~ 

.iwko bry t . kiej e plo H 
nokJ arnej przeprowa.dzcnej 
na pu t y m evad. Ja.poń-

o 

g dzie m i dzy dwoma wielki­
mi pań a mi móClb wy­
niknąć konfl ik t. podziewamy 
ię osią"'nl~cja dal z gO po­
tępu w ograniczeniu brze-

m ie nia I groźby broni jądro­
w j, zarówno dla naszych 
krajów I jak i dla calego świa­
ta", 

270 absolwentów 
radomskiego 

W Ra 

WUML 
ię uro-

h 
dy­
.in-

(K) 

Bogate konto 
31 kr chil'iy i 27 rOZboj&w, t4 

biJan dńałalno~' w roku 
szkoln\"m 1973/74 dwóch mlu-
dzi ńcÓw c nas toletnie!!, 
JJ nryk B. i j go rówie, n ik , 
Bogu ława z. hłopcy dzi hli 
na t erenie i wokól obit:'kt ' w 
szkoły nr 24 w l leJcach. W 
cza ie pnerw le ke jn cb l b 
po zaj ci ch napadali mł"ll­
..z ch, lab zych kolt' gów, bili 
ich i zabierali drobnt' . urny 
pi niędz\". 

K f . 1 w Kie łca.c h , tóra 
pro\ adz ila w t ej pr ie' do-
hodzenie prZC'ltazała nied&wno 

akta obu mlod ian h l)f:r.e-
lep ' w do ':l d u dla l let-

nich . (DA R) 

m ł rowerze 
k 'eh obr 

e przeciw­
ników bomby atomowej j 

ro".ej wysto walo d 
rządu bryty} kiego telegram, 

którym d omaga się przer-
, ma ek plo7.,j1 uukl ar-
D h. 

WIED ... _ h.~nclerz Aus • u 
runo Krei li; w un~ł 

kand daturę r icha BielkI , 
~gO amba u s trii 

, Par żu na tanowi ko mi­
ni tra s pra\ zagraDlczD ch 
zwolnionz przez Rudo} a 
Klrch cbłaegera, który 'Zo-
staj w brany prezydentem 
Au trli. 

http://sbc.wbp.kielce.pl
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Dziś na MŚ 
GRUPA A 

Gelsenkirchen, godz. 19.30 
HOLANDIA - ARGENTYNA 

Hanower, godz. 19.30 
BRAZYLIA - 'NRD 

GRUPA B 

Duesseldorł, godz. 16 
JUGOStAWIA - RFN 

Stuttgart, godz. 19.30 
POLSKA - SZWECJA 

TRANSMISJE 
PR: godz. 19.25 - Polska -

Szwecja i Holandia - Ar­
gentyna. 

TV: godz. 15.50 - Jugosla­
wio - RFN, godz. 19.20 PoI­
ska - Szwecja, godz. 22.40 
przegląd pi/karskich MŚ. 

ECHO DNIA 

Czołowi piłkarze Szwecji, od łewej: Ralf Edstroem, Conny 
Torstensson, Roland Sandberg, Lei! Fram,ze>n, B~n,"., Ma.guus­
som i Ingvar S vensS<Jn. 

Czy zagra 
DOKONCZENIE ZE STR. 1 

by to bc.wiem następny krok na 
drodze do jednego z medali .. , 

Wczoraj, jak zwykle, nasi 
reprezentanci przeprowadzili 
w godzinach przedpołudnio-
wyc:~ trening, a po obiedzie 
obejrzeli film z meczu Szwe­
cja - Holandia. Nastrój w 
polskim zespole jest nadal 
znakomity. Jedynym zmart­
wieniem naszych trenerów jest 
kontuzia Henryka Kaspercza­
ka, który narzeka j e~zcze na 
ból nogi po meczu z Włocha­
mi. Kazimierz Górski odst9oił 
ty-m razem od zasady ustala­
nia składu w przeddzień po­
jPdynkl1. Na.z .('IOk,.ione-r za­
powiada jedn". l"h dwie !cr)­
rekty w ze .t wieniu zospoln 
na mecz ze Sz:wecią, a decyzja 

Kasperczak ? 
kto w ybiegnie na płytę Nec­
karstadionu w Stuttgarcie za­
padła dopiero dziś w goozi­
nach południowych. Jeśli Ka­
sperczak nie będ7Jie mógł grać, 
(zależy to od konsultacji z 
lekarzem) zastąpi go Cmikie­
wiCE lub Kmiecik. Kazimierz 
Górski nosi się również z za­
miarem wystawienia do skła­
du Zbigniewa Guta z opol­
skiej Odry, który jego zda­
niem powinien dać sobie radę 
z szybkim sz:wedzkim skrzy­
dłowym - Sandbergiem. 

Żart L Górskiego 

rrener George Ericsson: 

Kiedy trener Kazimierz Gór­
ski dowiedział się, że piłkar­
ska reprezentacja Szwecji za­
mieszkała w opuszczonym przez 
Włochów hotelu .,Monre Post" 
w Lu.dw~gsburgu., powieda.iał z 
uśmiechem: "Może będzie dla 
nich również pechowy?" 

Wolałbym grać pn~iwko ArgentyDie,) 
a nawet Brazylii... 

Czołowy strzelec szwedzki -
OYe I~indvall nie wystąpi w 
meczu z Polską - tak oświad­
czył trener George Ericsson w 
czasie za improw izowane j wczo­
raj na b ie:imi NeckalI'stadionu 
konfe rencji prasowej. Szwedzi 
przyjechali na trening bezpo­
średn i o z dworca kole jowego 
w Stuttgarcie, a po 15 minu­
tach wyszli na boisko. 

K iedy zawodnicy rozgrzewali 
~ ię . trooer Ericsson odpowia­
dał na pytania dzienn ikarzy. 
Slwierdz,;}. że Kini\yall jest 
kontuzjowany i n ie może wy­
stąpić w dzis iejszym spotkaniu. 
Nie powiedział jednak kto go 
zastąpi. Ośw iadczył jooynie: 
.. W dotychcza owych m eczach 
grało 17 moich piłkarzy. Skład 
na mecz z Polsk>t podam w 
środę o gorlz inie 11.00". 

• CZy Szwecja zapa defeo­
sywDie? 

D
zIŚ O godZinie 19.30 11..' 
szezf)śliwym dla biało-czer· 
wonych Neckarsładionie w 

Midno braku Kind-vaUa 
będziemy atakować. 

• Kogo pan wyróżnia w pol­
skim zcspole? 

Bramkarza oraz Deynę. 

• Czy nIe uważa pan, że 
pierwsza. grupa półfinałowa 
jest siłniejsza ? 

- Nie. Ci, którzy tak twier­
dzą opierają s ię na historia, a 
nie na aktualnym uklaame 
s i ł w światowym p:łkarstwie. 
Osobiście wolałbym dziś grać 
przeciwko Argentyn ie. a nawet 
Brazy1iJi n i-ż przeciwko Polsce. 
Pol ka, to doskonała, nowo­
cześni.e grająca drużyna. Jej 
s iła polega głównie na zespo­
łowości. Nasz dotychczasowy 
sukces na mis trzostwach przy­
pisuję też m.in. temu, że _ w 
zespole panuje zasada: .. 1ooen 
za wszystkich wszyscy za 
jednego". 

Nasi rywale 

To był żart, ale kiedy nasz 
selekcjoner mówił o pierw­
szych naszych przeciwnikach w 
pół~inale, z naciskiem podkre­
ślał, że Szwedzi potrafili przy­
gotować na mistrzostwa dosko­
naly zespół I mogą być 6ardzo 
trudną przeSzkodą w walce o 
dalszy awans. 

Dziś o godz.. 10 odbyła się 
od{praJWa naszej drużyny. Tren~ 
K. Górski ogłosił na niej osta­
teczny skład. Jak zwykle ostat­
nia przedmeczowa narada 
przebiegaŁa przy drzwiach zam­
kniętych. 

"T O mogła być bramko" 
Sędzia meczu Polska - Wiochy. 

Weyland (RFN) ,opytany. czy zbyt po­
chopnie ni.. poko.zcl ióltei kartki Mu­
,iołowi (za zatrzym an ie piłki r~ką) 
oświodczył: .. Wbrew pozorom było to 
powootne prl:ewinienie. Gdyby piłka 
minęła polsJciego zawodnika moqło 
zoistnieć groioo sytuacja DodbrOCTlko­
kowa. ZGtrzymol piłko świodomi.. I 
uznałem to za n iesporlowe zachowa­
nie. rhdołe-tn jednak stwierdzić. że 
zawN:łnicv obu druiyn zachOY~ silił 
bOfdtn foir t pr-!WlOdzeni..... mecnJ n ie 
sprawiało mt wiele k łopotów. 

Radomiak - Wisła. 

_ Pi~kna bramka Srodo 
... na wag~ dwóch .. ............,.. .. 
Dobiegała końca pierwsza po­

łowa meczu piłkarzy Ra.domu.­
ka z Wisłą Pulawy. Ponad 8 
tysięcy widzów zgromadzonych 
na trybunach stadionu przy ul. 
Struga w Radomiu z njecier­
pl~wością 5\PQglądało na zegar­
ki. Gospodarze mieli przewagę, 
ale nie potrafili jej udokUJlllen­
tować zdobyciem gola. Wresz­
cie w 42 minucie gry, po skład 
nej akcji ,.zielonych", piłka u­
deruma przez Tadeusza Sro­
dowskiego wystrzeliła jak z 
armaty i znalazła droge do 
bramki Wisły. 1:0 dla Ra.do­
miaka w inauguracyjnym wy­
stepie naszeS'., mistrza o wej­
ście do n ligi! To była piekna, 
strzelona z odległości ponad 25 
metrów bramka i jak się póż­
niej oka.zało, na wagę dwóch 
cennych punktów. 

Ra.domianie w ygrali więc 
pierw'szy, barcho ważmy poje­
dynek, choć ich gra z pey;no­
ścią nie zadowoliła zarowno 
ich samych jak i kibiców. Wi­
dzieliśmy już w tym sezonie 
podopiecznych Le!lZka Krzysi;a­
ka w znacznie lepszej formie, 
grajacych z większa werwą. a 
przede w szystkim szybciej. Nie 
zapominajmy jednak, że był to 
pieTwszy bój o awans do dru­
goligowych szeregów i od wczo 
rajszego rezultatu zależało bar 
dzo wiele. Strata choćby jed­
nego punktu lUZ na sŁa,rcie 
rozgrywek praktycznie prze­
kreślała szanse gospodarzy. Ta 
świadomość b ez wą.tpi enia pa­
raliżowała poczynania zawodni­
ków Ra.dom.iaka. Drugi istotny 
moment, który z pewnością 
zaważył na widowiskowości 
spotkamia, to _ gra gospodarzy 
przeciwko skomasowanej ooco­
nie puJawian w pierwszej czę­
ści meczu. A ponieważ rado­
mia.nom brak było wspoTlUlia­
nej już na wstepie szybkości, 
a także świeżości, stad mało 
było syT(uacji podbramkowyrh, 
z których mogłY paść gole. Do 
pie-ro po przerwi-e. k iedy goście 
przegrywając 0:1 rozluźnili 

nad "i". 
Pierw szy mecz i 

dwa punkty. To się 
czy, kiedy o palmę 
stwa rywalizują ty 
żyny. Choć wielu 
kibiców zwątpiło po 
szym spotkaniu w 
awansu R&domiaka do 
uważamy, że istnie je 
dal. Sprawą trenera i 
ników jest, by k olejne 
py były bardziej ud 

R adorn1ak wystąpił 
rajszym pojedy.nku w 

cym składzie: Bolfsh 
Kosi«. 

o 
Oprócz pojecłJnI<u RCIÓO"'iot 

Pulawy, wcz.oraj ~~ylo "Ii 
pięć spotł<an o _Jkl~ .do 
kani<iej. Oto ich ..,.,ił,, : 
nia S~aecin _ Gryf Słupsk 
I_ia SToIrstolt - ŚniardwY 
Olimpia I'o""oń - Zachem 
2 :0, Moto JeIa 01_ -
2:2, Unia Tarnów . 
bnag 1:2. Ten ...­
największą niespo,bi"""q. 

Olimpijskim we 

StuUgarcie (tu bowiem odnie­
śliśmy zwyeię twa nad Argen­
tyną i Włochami), piłkarska 
repcezenłacja Polski zmierzy 
się w pierw zym meczu pólfi­
nsIowym :o( M z zespołem 
Szwecji. POjedynek prow&dzić 
będzie urugwaj ki arbiter Ra­
mon Barreto Ruiz w asyście 
Luisa Pest&rino z Argentyny 
oraz Alfonso Gonzalesa Archun­
dla z Meksyku. ' 

~ e r9ze ta ci II rzech 
Wynik był remisoWY I 
strzelcem bramki by 
Górnik& Zabrze -
bok niego w 
wali m.in. 
bański, Libero., 
Jacek Gmoeb! 

R eprezentanci ., Trzech Koron" 
już po raz szó ty występują w 
finałowej J?uli m istrzostw śwaa­
ta. Najwif)kszy sukces odnie­
śli w 1958 roku. kiedy to na 
stadionie Rasunda w Sztokhol­
mie zmienyli ię w decydują­
cym poJl'dynku o ,.Zlotą Nike" 
z Brazylią. Przegrali wówczas 
z drużyną Pelego. G:U'rinchy, 
Vavy i Oldi 2 :5, ale tytuI wice­
mi"trzów ś "iata byl wielkim 
sukcesem. Nim doszło do fina­
łowe!!o spotkani:!. S7,wech j po­
konali w elimmacjach Mek yk 
3:0 i Wl'grv 2:1 oraz zremiser 
wali z Walią 0:0. Naste nni€' 
zwycięży li w ćwierćfinale NR}" 
3:1, a w nófin 'l le wygra li z 
Franc 'ą 5 :lI! To bvl na i~wict­
nleiszy okres szwedzkiego fut­
bolu. 

Srebrny m edal w 1958 roku 
nie był i edynym sukcesem 
Skandynawów, pOOf'7.3S ich 
startów w Dli.strz.ostwaeb 

WM74 b~i 
świata. W 1938 roku wywal­
czyli czwartą lokatę (w decy­
dującym meczu o " brąz" u­
legli Brazylii 2:4). a w 1950 
roku zajęli trzecie mie jsce (za­
pewnili sobie tę lokatę zwycię­
żając Hiszpanów 3:1). Na MS 
w Meksyku (1970) nie powiodlo 
się im. Uplasowali się dopiero 
na trz~cim miejscu w grupie 
e liminacyjnej z~ Włochami i 
Urugwajem. W t egorocznych 
MS jak pamiętamy, po dwóch 
b zbramkowych remiS3ch z 
Bułgarią i Ilolandl!\ Szwedzi 
pokona li 3:0 Urugw3·. Ich 
bramkarz - Ronnie lłeIIstro­
em nie skapi tulowa ł więc i .s!.­
cze ani razu na b "i<;kach RFN 
i powszechnie IIwai'l!lY j ~,t za 
najle ps zego goalkip2ra finałowe­
go lurnioju. 

Trzeba również pamięt'lć. że 
w bogatej hi sto~ii s zwedzkiego 
futbolu repr(,'7.ent'lcja narodowa 
tego kraiu ,.dohyła ?lote mnda­
le olimpijskie (Londyn - 11H8 

. . • 
Ul wice 

r.) oraz dwukrotnie br~zowe 
(Paryż - 1924 r. i Hel inki -
19:>2 r .). Osiem razy triumfo­
wali Szwedzi w Pucharze 
Skandynawii zwanym rówDlez 
"Złotym Pucharem PółnOCY". w 
któi')'m rywalizowali z Danią. 
N'()I'wegi4 i Fi'illaadią. 

Pilk:lrskie kontakty polsko-
·szwcdzkie maj~ bogatą trady­
cję. Z z spolem " Trzech Koron" 
nasi reprezentanci zmierzyli sie 
już trzyna tokrotn.ie. przy czym 
bilan~ pOjedynków jest r emiso­
wy. Po pi eć razy wygrywa li 
P olacy i Szwedzi, a trzy krot­
nie pad~ły wyniki nie rozslrzyg­
nięt:!. To właś,,:e ze- Szwedami 
r'!'Prez~ntacja rol"kl odniosła 
pierwsze zwyc!ęshvo w oficjal­
nych I'leczJ.ch miE'dzY!la<1s1wo­
wyrh. Był to t .... t'':i w 6hlorH 
po!"kie/fo Cutbolu wy!' .... " 
r ' prezentacyjne i "jedenl\<;t'k;" 
t-tałn-cz"rwonvch, " d7.i-.'" 
się to 28 IDIU. 192% rołal 

• ta! 
w Sztokholmie. Polacy wygrali 
2:1, a w n_sz m zespole gra­
li m.in. Wacbw Kucbar I Józef 
Kajuta.. 

Po drugiej wojnie światowej 
graliśmy z drużyną skandy­

./law ką trzykrotnie. 14 wrześ­
n ia 1947 roku przegraliśmy w 
Sztokholmie 4:5, ale nas i repre­
zentanci, a zwlasZCZ!l Mieczy­
sław Gracz i Gerard CieśJik er 
trzymali pochlebne recenzje od 
mi~jscowej prasy. Obaj zresztą 
byli autorami bramek­
p ierwszy dwóch. drUl~i - jed­
nej. Czwartą zdroył Hogendorf. 
Na nastęony kontakt ze Szwe­
(hmi c7.ekaliśmy aż 17 lat. W 
1954 rolcu n si piłkarze ponow-
nie poie~bali do Sztokholmu, 
gd2iie zremi'lOwali 3:3. przy 
czym do przerwy prowadzili 
3:2. Dwie bramki zdobył wów­
czas Libercb a iedną PoJ. Po 
raz o,taŁnl graliśmy z reorp' 
z ntant mi •. Trzech K'M'on" 111 
maia 1966 roku na Stadi.oeijt 

Szwedzi jako nie liczni 
ropejskich krajów 
nych nie mają u 
dowego futbolu. 
nego, że ponętne 
Jcich, niemieckich 
skich menażerów 
wych piłkarzy 
było wcześniej 
skrzydłowymi. .._"~ to., ro'· " 

1958 - Bamńnem I 

d em. Tak jest i te ra Z 
ciu zawodników z 
kadry tre nera 
sona zostało 
do re!lrez('ntacji z 
z~społów. Są to: 
grywajary -
son z Rayern 
ve Grahn z Gr:ł 
rich, rlo~konały Obr,,~V~\: 
C'M\ NOTdąvist z ps 
ven Ora T. zllak"tT1 i t~ 
napastn:l(ów - RohO 

l,,' r~ i Bt"ll'11IO M ar;-tn"'o!! 
Rai er~l'\utern. a 1 
w.ry. kim brClrn1r'l5tr"" 
Edsłroem z PSV X;. -
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